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Rozpoczął się 1 bm. ważny
etap prac związanych z uru
chomieniem w tym zakładzie
kolejnego turbozespołu o mo
cy 130 megawatów. Brygady
robotnicze rozpoczęły w tym
dniu rozruch pierwszych u-

rządzeń wchodzących w skład
tzw. drugiego bloku energety
cznego (blok taki składa się z

turbiny, generatora i kotła).

W

Ludność stolicy
złożyła hołd

poległym
WARSZAWA (PAP)

W 18 rocznicę wybuchu powstania warszawskiego —

bm. ludność stolicy oddała hołd poległym w boha-i
terskiej walce z hitlerowcami.

Zmarł I
Leon Kruczkowski |

/ ‘ WARSZAWA (PAP).
Kuftura polska poniosła niepowetowaną stratę — w nocy

z 31 lipca na 1 sierpnia zmarł w Warszawie Leon Krucz
kowski, jeden z najwybitniejszych polskich pisarzy, od
początku swej twórczości związany nierozerwalnie z le
wicowym, rewolucyjnym nurtem naszej literatury i tea
tru.

Leon Krucz
kowski urodził

sięw1900r.w
, Krakowie, gdzie

ukończył
dział

tutejszej
szej

Przemysłowej.
Zadebiutował w

1928 r. tomem

poezji „Młoty
nad światem”.

Przedwojenny
/ dorobek pisarski

Kruczkowskiego
obejmuje prze
de wszystkim

trzy znane po
wieści: „Kor

dian i •cham”

<1932), „Pawie
pióra” (1935) i

„Sidła” (1937).
W powieściach
tych pisarz za
deklarował się
jako szermierz

literatury zaan
gażowanej, lite
ratury nowego
typu — rady
kalnej w swej
wymowie społe
cznej. Pierwsze

wiążące się w ideową całość, ak
centują rolę konfliktów klaso
wych, a zwłaszcza problemu
chłopskiego w naszej historii.
Powieść „Sidła” porusza zaga
dnienia społeczne inteligencji

polskiej okresu dwudziestolecia

międzywojennego.
W kampanii wrześniowej

on Kruczkowski brał udział
oficer rezerwy. Lata wojny
dzil za drutami oflagu.

Po wyzwoleniu L. Kruczkowski

poświęcił się głównie twórczości

dramaturgicznej. w 1948 r. pow-
stają „Odwety”, w których autor

wprowadza na scenę aktualną
tematykę ideowo-moralną, uka
zuje konflikty typowe dla po
czątkowego okresu przemian w

naszym kraju, związanych z prze
budową ustroju.

Wy-
Chemii

Wyż-
Szkoly

dwa utwory, 19 ts

O godz. 15 przy Groble Nie
znanego Żołnierza kompania
honorowa Wojska Polskiego
sprezentowała broń. Pochyliły
się sztandary Warszawskiego
Okręgu Wojskowego i Związ
ku Inwalidów Wojennych.
Przy głuchym łoskocie wer
bli kolejno do grobu podcho
dziły z wieńcami delegacje:
Stołecznego Komitetu Frontu
Jedności Narodu i Prezydium
st. RN, Wojską Polskiego,
Związku Bojowników o Wol
ność i Demokrację oraz Zwią
zku Inwalidów Wojennych.

O godz. 16 przedstawiciele
społeczeństwa stolicy, towa
rzysze broni i rodziny pole
głych złożyli wieńce i wią
zanki kwiatów na płycie szta
bu warszawskiego AL przy
Krakowskim Przedmieściu,
pod pomnikiem Partyzantów
Polski Ludowej w Al. Jerozo
limskich i na płycie ku czci
poległych na Przyczółku Czer
niakowskim.

Tysiące mieszkańców War
szawy zgromadziły się o godz.
17 na Cmentarzu Wojsko
wym na Powązkach.

Przy bramie w Alei Za
służonych uformował się po
chód żałobny. Przy dźwiękach
marsza żałobnego i głuchym
warkocie werbli pochód prze
szedł spod bramy cmentarnej
do kwater żołnierzy pole
głych w walkach z najeźdź
cą hitlerowskim 1939 r., żoł
nierzy Armii Krajowej, Armii
Ludowej i tych, którzy zgi
nęli w walkach o wyzwolenie
ojczyzny w 1945

Le-

jako
spę-

Prapremiera „Niemców” w

r. stała się jednym z najwięk
szych wydarzeń w powojennym
życiu literackim i teatralnym
Polski. Sukces tej sztuki, poru
szającej moralne postawy Niem
ców w okresie hitleryzmu, był
równie wielki na scenach zagra
nicznych, jak i krajowych. W
1950 r. pisarz otrzymał za ten li
twor nagrodę państwową I stop-r
nia. Drugą nagrodę I stopnia
przyznano mu w 5 lat później za

całokształt twórczości.

Kolejnym dziełem Leona Krucz
kowskiego był dramat „Juliusz
i Ethel” — powstały pod wraże
niem wyroku sądu amerykań
skiego na małżonków Rosenber
gów. I w tej sztuce, również gra
nej na scenach wielu
autor podjął węzłowy

(DOKOŃCZENIE NA

krajów,
problem
STR 2)

Kondolencje
& Jadwigi Kruczkowskiej

DO
TOW. JADWIGI
KRUCZKOWSKIEJ

Poruszony do głębi wiado
mością o śmierci wielkiego
pisarza-rewolucjonisty, wybit
nego działacza społecznego,
członka Komitetu Centralne
go PZPR, członka Rady Pań
stwa PRL, odznaczonego naj
wyższymi orderami Polski
Ludowej, laureata Międzyna
rodowej Leninowskiej Nagro
dy Pokoju — przesyłam w

imieniu Komitetu Centralne
go PZPR i moim własnym naj
serdeczniejsze wyrazy współ
czucia.

Postawa polityczna Leona
Kruczkowskiego, która prze
jawiała się zarówno w jego
twórczości jak i w działalno
ści społecznej, zdobyła dla
Niego szacunek naszej partii
i szerokich kół społeczeństwa.

Twórczość pisarska Leona

Kruczkowskiego stała się
trwałym dorobkiem kultury
polskiej, jest nierozerwalnie
związana z walką rewolucyj
ną polskiej klasy robotniczej,
z walką o budowę socjalisty
cznej Polski, z walką ludów o

trwały pokój między narodami.

WŁADYSŁAW GOMUŁKA
I SEKRETARZ KC PZPR

1- *

W imieniu Rady Państwa i
jej przewodniczącego Aleksan
dra Zawadzkiego wyrazy głę
bokiego współczucia i żalu po
śmierci Leona Kruczkowskie
go złożyli wdowie po zmarłym
— Jadwidze Kruczkowskiej:
zastępcy przewodniczącego Ra
dy Państwa: Stanisław Kul
czyński i Bolesław Podedwor-
ny oraz dyrektor gabinetu
przewodniczącego RP Franci
szek Nowak.

*

W imieniu Rządu Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej i
swoim własnym składam wy
razy bólu i najserdeczniejsze
go współczucia. Zgon Leona
Kruczkowskiego jest niepo
wetowaną stratą dla polskiej
kultury. Przerwane śmiercią
dzieło jego życia od „Kordiana
i chama” poczynając, poprzez
szereg książek i sztuk teatral
nych, jak „Niemcy”, „Pierw
szy dzień wolności” — wzbu
dzając przeżycia artystyczne
wyżłobiło równocześnie trwa
łe ślady w świadomości spo
łeczno-politycznej narodu pol
skiego.

Imię Jego, a także postawa
konsekwentnego bojownika o

pokój i sprawiedliwość społe
czną, na trwałe zapisały się w

dziejach polskiej literatury,

na kartach polskiej socjali
stycznej myśli polityczno-spo
łecznej.

JOZEF CYRANKIEWICZ*

Proszę przyjąć, Szanowna
Towarzyszko, wyrazy naj
głębszego współczucia z po
wodu zgonu Waszego małżon
ka.

Leon Kruczkowski pozosta
nie zawsze w naszej pamięci
jako twórca wspaniałych,
przepojonych umiłowaniem
wolności i postępu dzieł lite
rackich, jako wybitny dzia
łacz państwowy Polski Ludo
wej oraz niezłomny bojow
nik o sprawę socjalizmu i po
koju.

MARIAN SPYCHALSKI

Komisja dla organizacji
uroczystości

pogrzebowych
1 bm. utworzona została

partyjno-państwowa komisja
dla organizacji uroczystości
pogrzebowych Leona Krucz
kowskiego. W skład komisji
wchodzą: Edward Ochab,
Ignacy Loga-Sowiński, Cze
sław Wycech, Stanisław Kul
czyński, Bolesław Podedwor-
ny, Julian Horodecki, Ostap
Dłuski, Wincenty Kraśko, Ka
zimierz Rusinek, Jarosław
Iwaszkiewicz, Henryk Ja
błoński, Stefan Żółkiewski,
Edmund Pszczółkowski, Ja
nusz Zarzycki, Sylwester Le-
czykiewicz, Jerzy Putrament,
Stanisław Ryszard Dobrowol
ski, Witold Zalewski, Józef
Kępa, Marian Renke, Józef
Tejchma.

Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się!

Rok XIV

Cena 50 gr
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Kraków,
czwartek 2

sierpnia 1962 r.
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W południowych rejonach kraju

Żytnie żniwa
na półmetku

WARSZAWA (PAP)
Przy sprzyjającej na ogół pogodzie prace żniwne na

terenie całego kraju przebiegają bardzo sprawnie. Rol
nicy Rzeszowszczyzny np. przewidują zakończenie ko
szenia żyta jeszcze w tym

Chociaż sprzęt żyta w woj.
KRAKOWSKIM odbywa się
ręcznie (większość zboża zo
stała powalona przez wichury
i burze), to z końcem tego
tygodnia żytnie żniwa rów
nież i tu, z wyjątkiem niektó
rych rejonów podgórskich, zo
staną zakończone. Nie zdają
egzaminu kosy, produkowane
przez jedną z wytwórni na

Śląsku. Są niskiej jakości,
zbyt miękkie, szybko się tę
pią.

W północnych powiatach
Dolnego Śląska skoszono już
ponad 50 proc. żyta. Wyko
nuje się tu również podoryw-
ki i siewy poplonów. Niektó-

tygodniu.

3 tysiące kilometrów — 44 godziny

Mija właśnie trzydzieści sześć lat, kiedy to grupka 26 dzia
łaczy — miłośników sportu samochodowego — zorganizowa
ła Krakowski Klub Automobilowy. Na trasę pierwszego
rajdu w 1921 roku wyruszyło 6 zawodników.-.

I oto już XXII Międzynaro
dowy Rajd Samochodowy. —

Eliminacja do Mistrzostw Eu
ropy i Polski. Na starcie 136
zawodników. Najnowsze mar
ki samochodów: warkot silni
ków Saabów, Morrisów, Mer
cedesów, Syren, Wartburgów
wypełni -.dziś ul. Reymonta.
Najlepsi automobiliści Polski i

Europy ruszają na rajdową
trasę liczącą trzy tysiące kilo
metrów. Nazwiska wielu z

nich zna cała automobilowa
Europa. Oto Erik Carlsson z

Szwecji zwycięzca Rajdu do
Monte Carlo, obok niego Eu-
gen Bohringer z NRF zeszło
roczny triumfator „Rajdu Pol
ski”. Niezwykle popularna i

groźna dla konkurentów zwy
ciężczyni Rajdu Tulipanów p.
Pat Moss z Anglii i Eva Ros-
quist ze Szwecji. I oczywiście
Polacy: S. Zasada, J- Dobrzań
ski, Ćz. Wodnicki, G. Timo-

szek, M. varisella. Trudno wy
mienić tu długą listę -nazwisk.

1'Każdy ma szanse, każdy może

znaleźć się. wśród najlepszych.

BELKACEM KRIM
Znaleziono drogę
rozwiązania problemu

Optymizm przywódców algierskich
PARYŻ (PAP)

Rozmowa Mohammeda Khi-
dera z Belkacemem Krimem,
Mohammedem Budiafem i
pułkownikiem el Hadżem,
szefem Wilai III, trwała trzy
godziny. Po jej zakończeniu
Khider oświadczył dziennika
rzom, że następne spotkanie
odbędzie się w czwartek rano.

Przypuszczalnie • dojdzie na

nim do ostatecznego rozwią
zania kryzysu. Khider był
wyraźnie optymistyczny w o-

cenie wyników rozmowy.
Również Belkacem Krim

powiedział, że znaleziono dro
gę rozwiązania problemu i ze
branie czwartkowe „pozwoli
na przecięcie kwestii spor
nych”.

Na razie Belkacem Krim po
jechał po południu do Tizi-
Ouzou, by porozumieć się z

„komitetem łączności i obro-

ny rewolucji”. Khider pozo
stał w Algierze.

Według wiadomości AFP,
grupa zTizi-Ouzou miała wy
sunąć propozycje pewnych
zmian w Biurze Politycznym
FLN sformowanym w Tlem-
cen: dla zwiększenia repre
zentatywności tego biura za
proponowała włączenie do
niego Belkacema Krima na

miejsce jednego z członków
zwolenników Ben Belli.

Z OSTATNIEJ

cfuntll

40 tys. uczestników

zgromadzą dożynki
w stolicy Polski
(Inf. wł.). Tegoroczne do

żynki centralne organizowane
9 września w Warszawie, zgro
madzą 40 tysięcy uczestników.
Z woj- krakowskiego poj-edzie
2 tys. osób, z czego pociągami
1.900, autobusami 100. Stroną
organizacyjną zjazdu dożyn
kowego zajmą się Wojewódz
kie Związki Kółek Rolniczych,
samym zaś przejazdem i za
kwaterowaniem Sp-nia Tury
styczno-Wypoczynkowa „Gro
mada”.

Przed dożynkami, od 28.
VIII. zgrupowanych zostanie
w Warszawie 4 tysiące człon
ków zespołów artystycznych,
których występy złożą się na

część artystyczną całej impre
zy. Tutaj uwaga: ilość kart
wstępu na tę właśnie część
dożynek jest ograniczona i

dlatego uczestnicy dożynek
powinni już teraz zgłosić e-

went. swoje zapotrzebowanie
poprzez Woj. Zw. Kółek Rol
niczych. (r-r)

LONDYN (PAP)

podaje agencja Reutera rze-

grupy Ben Belli, Bumendżel
do wiadomości w nocy, z

na czwartek iż wyjazd Ben

Jak
cznik

podał
środy
Belli i członków Biura Politycz
nego z Oranu do Algieru został

odroczony o 24 godziny tj. do

piątku 3 bm.

Decyzję o odroczeniu

podjęto w kilka godzin
prowadzeniu w środę
Mohammeda Khldera z

mem Krimem, Mohamedem Budla-
fem i pułkownikiem el Hadżem.

O stanowisku Komunistycz
nej Partii Algierii w spra
wie rozdźwięków w łonie
przywódców algierskich —

czytaj na str. 2.

re gospodarstwa przystąpiły
do młócenia rzepaku.

Rolnicy woj. warszawskie
go skosili już ok. 30 proc, ży
ta. Na podkreślenie zasługuje
fakt, że uprzątnięte pola rol
nicy natychmiast przygoto
wują pod zasiew poplonów.
Nie wszyscy jednak dysponu
ją nasionami. W magazynach
Wojewódzkiego Przedsiębior
stwa Obrotu Nasionami w

Warszawie znajdują się jesz
cze znaczne ilości nasion ro
ślin poplonowych. Od
PZGS-ów zależy, by nasiona
te znalazły się w jak najszyb
szym czasie u rolników.

W Wielkopolsce skoszono
już żyto z ok. 60 proc, areału.
Na lżejszych ziemiach we

wschodnich powiatach woje
wództwa przystąpiono do ko
szenia jęczmienia jarego.

Wielki ruch panuje na żyt
nich polach w łódzkich
PGR-ach. Robotnicy mają tu

do sprzątnięcia żyto z po
wierzchni prawie 3100 ha, a

jednocześnie prowadzą omło-

ty rzepaku, dokonują podory-
wek i siewu poplonów- Do

pomocy pospieszyły rodziny
pracowników PGR w liczbie
ok. 800 osób.

W pełni są już żniwa w po
łudniowych powiatach woj.
białostockiego. Na północy te
go rejonu rozpoczęte one zo
staną za parę dni.

W woj. kieleckim przystą
piono do realizacji obowiąz
kowych dostaw zbóż. Jako '

pierwsi w województwie do
starczyli do punktów skupu
ziarno rolnicy z gromad: Bo
dzechów, Sadowię, Szewnia w

pow. Opatów oraz z gromady I

Wodzisław w pow. Jędrze
jów.

Ciekawą inicjatywę i ubie
głoroczne doświadczenia kon
tynuuje w okresie rozpoczy
nających się żniw PZGS w

Ostródzie. W celu poprawy
zaopatrzenia wsi w artykuły
pierwszej potrzeby wysłał on

w teren 10 samochodów-skle-

pów. ;

VIII ŚWIATOWY FESTIWAL MŁODZIEŻY
I STUDENTÓW W HELSINKACH

Na zdjęciu: piękne, oryginalne stroje uczestników Fe
stiwalu, wesołe zabawy i radosne śpiewy stanowią praw
dziwą atrakcję dla mieszkańców Helsinek.

CAF—fot Grzęda

Próby administrowania
w dziedzinie nauki

nie mogą dać pożytku
MOSKWA (PAP)

W Związku Radzieckim toczyła,
się ostatnio dyskusja w sprawie
celowości leczenia raka pewnymi
środkami chemicznymi według
metody A. T . Kaczugina. Prezy
dium Akademii Nauk Medycz
nych ZSRR oraz Ministerstwo
Zdrowia ZSRR wydało zakaz sto
sowania w leczeniu chorych na

raka preparatów, jakie zapropo
nował Kaczugin. Polemika na ten

temat nabrała jednak tymczasem
takiego rozgłosu, że włączyła się
do niej grupa literatów 1 dzien
nikarzy leningradzktch, która w

liście do Komitetu Centralnego
KPZR domagała się zniesienia

wspomnianego . zakazu. Komitet

Centralny KPZR sprecyzował swe

stanowisko w tej sprawie w spe
cjalnie ogłoszonym komunikacie.

wyjazdu
po prze-
rozmowy
Belkace-

W USA

Masowe protesty

przeciw
ZAKŁADY PŁYTEK

ŚCIENNYCH
I PODŁOGOWYCH

W OPOCZNIE

W Opocznie rozpoczyna pra
cę nowoczesny, zautomatyzo
wany zakład, który będzie
produkował płytki ścienne i

podłogowe w 4 kolorach. Bu
dowę rozpoczęto w 1959 r.

Produkcja ruszy w IV kwar
tale br. Od lipca trwa roz
ruch technologiczny. Po cał
kowitym uruchomieniu za
kładu produkcja wyniesie 1

min 600 tys. m* płytek w for
mach 10X10 i 15X15 cm.

Na zdjęciu: Fragment za
kładu.

CAF—Fot. Grzęda

dyskryminacji rasowej
NOWY JORK (PAP)

Ostatnie wypadki w Albany,
podczas których aresztowano
dr Kinga i innych przywód
ców murzyńskich, pobudziły
znacznie aktywność ruchu na

rzecz zniesienia dyskryminacji
rasowej, a szczególnie a a. żyw
ność organizacji murzyńskich.
Na masowych wiecach, w pe
tycjach i apelach skierowa
nych do prezydenta Kenne
dyego wysuwane jest żąda

Z Instytutu Odlewnictwa

w Krakowie

Formy odlewnicze
dla nowej „Osy“
i jugosłowiańskiego »Fiata«

Krakowski Instytut Odlewnictwa

przekazał ostatnio zakładom

współpracującym z Warszawską
Fabryką Motocykli dokumentację
i rysunki konstrukcyjne form od
lewniczych urządzenia, w które

wyposażony zostanie nowy typ po
pularnego skutera „Osa” - tzw,
dmuchawy chłodniczej.

•

Instytut Odlewnictwa w Krako
wie pracuje także nad formami

odlewniczymi dla jugosłowiańskie
go „Fiata”. Wiele elementów tego
samochodu, zwłaszcza części sil
nika, wykonywanych jest w opar
ciu o formy skonstruowane przez
krakowskich naukowców. (PAP).

nie nie tylko natychmiastowe
go zwolnienia dr Kinga i jego
towarzyszy, lecz również po
wzięcia energicznych kroków
w kierunku zniesienia dyskry
minacji rasowej we wszyst
kich dziedzinach życia i za
gwarantowania Murzynom
równych praw z białymi-

30 ub. m. przed Białym Domem w

Waszyngtonie odbyła się demon
stracja, w której wzięło udział- 50

księży murzyńskich. Demonstran
ci protestowali przeciwko' prze
śladowaniom rasowym w Albany
i skierowali petycje do prezyden
ta Kennedy’ego. Tego samego
dnia w Nowym Jorku odbył się
masowy wlec w Harlemle, na

którym postanowiono zorganizo
wać „marsz na Biały Dom” z

wielu stanów w celu „przekona
nia prez. Kennedy’ego o koniecz
ności oficjalnego zajęcia pozyty
wnego stanowiska w sprawach
związanych z wypadkami w Aloa-

ny 1 aktami gwałtu 1 terroru w

stanach południowych w ogóle.
Wiece protestacyjne odbyły się

też w Baltimore 1 szeregu innych
miastach.

Na łamach „Prawdy” ukazał się
zarówno list grupy literatów 1

dziennikarzy leningradzklch, Jak
1 komunikat KC KPZR wraz z

miarodajną opinią świata nauko
wego.

W komunikacie stwierdza się,
że Komitet Centralny KPZR nie
może podejmować się roli arbi
tra w sprawach dotyczących me
tod leczenia, wobec czego polecił
zbadanie tego listu znanym ra
dzieckim uczonym-medylcom,

Tylko uczeń 1-medycy — czyta
my m. in. w komunikacie Komi
tetu Centralnego — mogą wyda
wać orzeczenie o właściwości sto
sowania tych lub innych metod
lekarskich. Próby administrowa
nia w dziedzinie nauki nie mogą
dać pożytku. Jak wiadomo, w

niedalekiej przeszłości takie pró
by doprowadziły do niezasłużone
go oskarżenia i zdyskredytowania
niektórych wybitnych uczonych 1

lekarzy naszego kraju (chodzi tu

o tzw. „sprawę lekarzy”).
Otóż uczeni radzieccy, do któ

rych zwrócił się Komitet Cen
tralny, nie podzielili poglądu le-

nlngradzkiej grupy pisarzy 1

dziennikarzy o konieczności pro
pagowania i szerszego stosowania

metody Kaczugina. Oświadczyli
oni, że zarówno ta metoda, jak 1

wszystkie inne propozycje Ka
czugina dotyczące leczenia raka,
nie są naukowo uzasadnione. Wo
bec czego — głosi odpowiedź u-

czonych na list leningradzkich
pisarzy 1 dziennikarzy — Mini
sterstwo Zdrowia postąpiło nie
wątpliwie słusznie nakazując za
przestanie eksperymentów w myśl
metody Kaczugina.

„Azot" dla rolnictwa

Zakłady Chemiczne „Azot” w

Jaworznie 31 lipca 1962 roku za
kończyły dostawy środków och
rony roślin dla rolnictwa na ak
cję 1962 r., które wynoszą w pre
paratach pylistych 57.100 ton. Na
2 dni przed terminem dano w pre
paratach płynnych 3.400 ton, 1

dzień przed terminem w zapra
wach zbożowych 1.4C0 ton.

Dwa pociągi
towarowe

wpadły na siebie
ŁÓDŹ (PAP).

Pod Grotnikami w woj.
łódzkim wydarzyła się 1 bm.
rano poważna katastrofa ko
lejowa. Na stojący pod zam
kniętym semaforem przed
stacją Grotniki pociąg towa
rowy z Olechowa do Kutna
wpadł drugi pociąg towaro
wy jadący w tym samym kie
runku. W wyniku zderzenia
3 osoby doznały obrażeń a 12
wagonów zostało rozbitych.
Szczególnie ciężko rannego
kierownika stojącego pociągu
Zenona Stolińskiego przewie
ziono do szpitala w Zgierzu,
gdzie walczy ze śmiercią.
Stan zdrowia dwóch pozosta
łych osób — maszynisty i
pomocnika nie budzi obaw.
Specjalna komisja dochodze
niowa prowadzi energiczne
dochodzenie w celu ustalenia

przyczyny, wpuszczenia dru
giego pociągu na zajęty już
tor.

Ludzie zasiadający dziś za

kierownicami swoich samo
chodów na 44 godziny bez
przerwy trwającej jazdy to

sportowcy o silnych nerwach i

odpornej psychice. Ludzie,
którzy na trudnej trasie zdani
będą wyłącznie na własne si
ły i nmieję noici. — Ludzie
odważni.

Trasa tego rajdu prowadzi
przez pięć województw —

najbardziej ciekawymi i in
teresującymi regionami na
szego kraju. Toteż „Rajd Pol
ski” dla zagranicznych zawo
dników to nie tylko impreza
sportowa, ale również okazja
do poznania bliżej walorów
turystycznych i krajoznaw
czych Polski.

Ta wielka impreza samocho
dowa, w której startują zclngi
z wielu krajów europejskich
wymagała maksymalni- do
kładnego przygotowania tech
nicznego i organizacyjnego.
Niemal wszyscy więc z tysią
ca członków i działaczy Auto-
mobilkulubu Krakowskiego
przyczynili się swoją pracą i

poświęceniem do sprawnego
przeprowadzenia tej imprezy-
Nie jest przypadkowe to, że
właśnie Kraków już po raz

trzeci organizuje „Rajd Pol
ski”. Tak jak wywiązał się z

te ■'o trudnego zadania znako
micie w latach ubiegłych wy-
wiąże się z pewnością i w tym
Raidzie.

Chronometry „Longinesa”
dziś o godzinie 20,15 zaczną
odliczać czas, a zawodnicy ki
lometry.

Śroca na Festiwalu

w Helsinkach

Konferencja
na szczeblu młodości

HELSINKI (PAP)

Korespondenci PAP red. red.
Piekarowicz 1 TyDlewski piszą:

Festiwalowi delegaci Stanów

Zjednoczonych i Związku Ra
dzieckiego spotkali się w środę
na pokładzie statku „Gruzja” w

restauracji okrętowej i przez
dwie godziny radzili nad tym co

mogą zrobić, aby nie dopuścić do

wojny.
Te dwie godziny były dla ze

branych naprawdę piękną i na
prawdę optymistyczną konferen
cją wielkich mocarstw na szcze
blu młodości. Postronnym obser
watorom dostarczyły zaś dowodu
na to, że znaczenie kontaktów

między młodzieżą Wschodu i Za
chodu dla utrzymania pokoju
wcale nie jest festiwalowym fra
zesem.

OGODA

WARSZAWA (PAP)
Jak podaje PIHM — dziś będzie

zachmurzenie na ogół umiarko
wane I miejscami słabe, przelotne
opady. Temperatura maksymalna
od18st.nadmorzemi21st.na

północnym wschodzie do 27 st.

na południowym zachodzie. Wia
try słabe i umiarkowane z kie
runków południowo-zachodnich i
zachodnich.

powódź
czerwcu

na na-

budowli
się

na likwidację skutków

klęsk żywiołowych
WARSZAWA (PAP)

Komitet Ekonomiczny Rady
Ministrów powziął w lipcu u-

chwałę w sprawie usuwania
szkód spowodowanych w ma
jątku trwałym przez
i huragany w maju i
br.

Zgodnie z uchwałą
prawę i konserwacje
i urządzeń przeznacza
130,7 min zł. Pieniądze te bę
dą wydatkowane przede wszy
stkim na usunięcie szkód po
wstałych na drogach, mostach,
w szkołach i innych obiektach
socjalno-kulturalnych.

Resorty, instytucje central
ne oraz prezydia wojewódz
kich rad narodowych mają
zabezpieczyć w planie na

1963 r. niezbędne środki dla
zlikwidowania tych szkód po
wodziowych, które nie zosta
ną w pełni usunięte w br.

Uchwała zwiększa ustalone
poprzednio przez KERM kwo
ty na pomoc dla gospodarstw
rolnych, które poniosły stra
ty z powodu wiosennych po
wodzi i nadmiernych opadów.

Upoważniono również mini
stra finansów do przesunięcia
na IV kwartał br. i na rok
1963 — na wniosek właści
wych prezydiów WRN — ter
minów spłat pożyczek krótko-,
średnio- i długoterminowych,
zaciągniętych przez rolników
dotkniętych klęską powodzi,
a których płatność przypada
w bież. roku.

59 OFIAR
TRZĘSIENIA ZIEMI

W KOLUMBII
NOWY JORK. Ekipy ratowni-

cze wydobyły do środy rano cia
ła 59 ofiar trzęsienia ziemi, któ
re nawiedziło w poniedziałek
różne rejony Kolumbii. Według
pierwszych oficjalnych danych
liczba rannych wynosi około 300
osób.
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NARÓD CHIŃSKI
OBCHODZI 35-LECIB

SWEJ ARMII

PEKIN. 1 sierpnia minęło 35 lat
od: dnia powstania Chińskiej Ar
mii Ludowo-WyzwoleńczeJ. Śro
dowa prasa chińska zawiera licz
ne materiały poświęcone roczni
cy.

Filmy wyświetlane w kinach,
programy teatrów, specjalne wy
stawy — obrazują drogę bojową,
przebytą przez Armię Ludowo-

Wyzwoleńczą w ciągu minionych
35 lat. Odbywają się spotkania
weteranów wojennych, żołnierzy
1 oficerów Armii Ludowo-Wy-
zwoleńczej z załogami zakładów

przemysłowych, z członkami ko
mun 1 z młodzieżą.

RZĄD ARGENTYNY
WPROWADZA PONOWNIE

USTAWĘ
ANTYSABOTAŻOWĄ ■

LONDYN. Rząd argentyński
wprowadza ponownie tzw. ustawę
antysabotażową z 1950 r., która

przewidują kary do 25 lat wię
zienia dla osób pikietujących za
kłady pracy. W ten sposób —Jak
donosi z Buenos Aires
Reutera — rząd
mierzą osłabić

proklamowanego
ną Konfederację

agencja
argentyński za-

skutki strajku,
przez Powszech-

Pracy.

■FRANCUZI DOMAGAJĄ SIĘ
EKSTRADYCJI

LAMMERDINGA

PARYŻ, z powtórnym żądaniem
ekstradycji przez władze bońskie
zbrodniarza wojennego i sprawcy
osławionej masakry mieszkańców

Oradour-sur-Glane, byłego ge
nerała hitlerowskiego Lammer-

dinga, który pędzi teraz spokoj
ny żywot w NRF, wystąpił komu
nistyczny deputowany francuski
Pierre Villon. Złożył on w tej
kwestii nową interpelację pod
adresem piemiera Pompidou
przypominając, iż władze fran
cuskie obiecały merowi Oradour

podjąć odpowiednie kroki wobec
Bonn w celu postawienia maso
wego mordercy przed sądem na

terytorium Francji.

PIERWSZA PO WOJNIE
WIZYTA MARYNARKI NRF

W KOPENHADZE

KOPENHAGA. Jednostki Bun-
desmarine odwiedzą po raz pierw
szy po wojnie w dniach 3—6

sierpnia port kopenhaski. Dotych-
czas zawijały one do portów duń
skich jedynie w związku z od
bywanymi manewrami. Trzecia
eskadra niszczycieli, która w pią
tek wpłynie do portu kopenhas
kiego, jest gościem królewskiej
marynarki duńskiej.

NIESŁYCHANY WYROK
SĄDU FRANCUSKIEGO

PARYŻ. Na cztery miesiące
bezwzględnego więzienia skazany,
zestał przez francuski trybunał
piątego okręgu wojskowego sze
regowiec Jean Pierre Lebrun za

„uprawianie działalności politycz
nej bez zezwolenia przełożonych”.

„Przestępstwo”
ga na tym, że

Salana ośmielił
w prasie artykuł
stępowanie sądu

śskiego bandyty
koszarach antyfaszystowskie u-

lotki.

Lebruna pcle-
podczas procesu
się opublikować
krytykujący po-
wobec OAS-ow-
oraz rozdał w

PARK IM PUŁAWSKIEGO
W DANVER
JORK. Ostatnio w Den-NOWY

ver odbyła się uroczystość otwar
cia parku imienia gen. Kazimie
rza Pułaskiego.

W uroczystości otwarcia parku,
którego dokonał burmistrz mia
sta Denver Richard Batterton,
wzięli udział liczni przedstawicie
le miejscowej Polonii.

Nowy, położony na południo-
wowschodnim krańcu miasta park
Jest Jednym z najnowocześniej
szych i najpiękniejszych ogrodów
w stanie Colorado.

ży-

33 OSOBY ZGINĘŁY
W PŁOMIENIACH

LONDYN. 33 osoby straciły
cie w pożarze, który strawił 4-

piętrowy dom mieszkalny w

dzielnicy Hongkongu, Koowlon.
Blisko 350 osób pozostało bez
dachu nad głową.

g

Bł?

J

Ul

Komunistyczna
popiera Biuro Polityczne

Ben Belli
PARYŻ (PAP).

Biuro Polityczne KP Algierii ogłosiło deklarację do
tyczącą sytu,acji w Algierii 1 stanowiska, jakie zajmuje
w związku z tym partia. Deklaracja stwierdza na wstę
pie, że Biuro Polityczne KP Algierii zapoznało się z

projektem programu uchwalonym podczas ostatniej se
sji przez Krajową Radę Rewolucji Algierskiej i w pełni
ten projekt popiera.

„Biuro Polityczne — czytamy
w deklaracji — stwierdza z

radością, że projekt programu
zawiera w wielu zasadniczych
rozdziałach punkty styczne ze

stanowiskiem KPA na obec-

wy-

Dziś msza

OAS nie przerywa
działalności

we Francji
PARYŻ (PAP)

bandyci' spod zna-

przerywają swej
terytorium metro-

Faszystowscy
ku OAS nie
działalności' na

polil francuskiej.
V7 nocy z poniedziałku na wto

rek bojówka faszystowska ostrze
lała z samochodu algierską re
staurację przy Faubourg St. De
nis w Paryżu. Jeden z Algierczy
ków został ciężko ranny. Inna

banda dokonała we wtorek sabo
tażu na linii kolejowej Paryż —

Sezanne. W tym samym czasie

bandyci zablokowali urządzenia
zwrotnicze w pobliżu dworca

Ivry. ,

Sabotaż, który mógł się okazać

groźny w konsekwencjach wykry
li na czas 1 udaremnili kolejarze.
W Marsylii OAS-owcy zniszczyli
za pomocą bomby plastikowej Je
den ze sklepów.

Każdy dzień we Francji przy
nosi serię tego rodzaju wyczynów.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
swojego czasu — walkę o utrzy
manie pokoju.

Następne dramaty — to „Od
wiedziny” oraz „Pierwszy dzień
wolności” (prapremiera 1959 r.).
Ten estatni utwór, wyrosły z o-

bozowych doświadczeń, porusza
wszechstronnie i głęboko problem
wolności człowieka. Zbliżoną te
matykę podjął pisarz w drama
cie „Śmierć gubernatora”, w

którym na pierwszy plan wysu
wa się problem władzy. Sztuka
ta znalazła szeroki

naszej publicystyce.
Przejawem żywego

nia pisarza w życie
zwłaszcza w problemy tworzenia

nowej socjalistycznej kultury —

była powojenna publicystyka
Kruczkowskiego rozsiana po
wielu pismach codziennych i

łiteracko-spolecznych. Utalento
wanym piórem walczył Krucz
kowski o nowe treści 1 nowe

formy naszej sztuki, których
najlepszym przykładem była je
go własna twórczość, oddana w

s’użbie narodu budującego socja
lizm.

Idei socja'izmu służył Leon
Kruczkowski nie tylko piórem,
ale także działalnością polityczną
i społeczną. Przez wiele lat wy
bierany byl do Komitetu Central
nego PZPR, piastował funkcje
przewodniczącego Komisji Kultu
ry KC PZPR. Pełnił też odpo
wiedzialne funkcje państwowe:
byl wiceministrem kultury i

sztuki, zasiadał w KRN, a na
stępnie — w Sejmie. Od 1"57 r.

byl członkiem Rady Państwa.
Za swe zasługi dla narodu I

kultury polskiej odznaczony był
Orderem Budowniczych Polski

Ludowej, Orderem Sztandaru

/1'osz Komentarz

oddźwięk w

zaangażowa-
kraju — a

nym etapie rewolucji. Przyj
muje też do wiadomości fakt,
że projekt programu na pła
szczyźnie wewnętrznej
biera niekapitalistyczną dro
gę rozwoju ekonomicznego
Algierii, zaś na płaszczyźnie
polityki zagranicznej orienta
cję zgodną z tym wyborem,
tj. politykę antyimperiali-
styczną, politykę pokoju i o-

parcia się na krajach socjali
stycznych. Biuro Polityczne
uważa, że projekt ten zyskał
by w wypadku wprowadzenia
pewnych ulepszeń w kwestii
reformy rolnej i problemów
demokracji. Zyskałby też
dzięki sprecyzowaniu roli ar
mii w wolnej Algierii oraz

dzięki konkretnej treści w

kwestii zasad socjalizmu, w

oparciu o któr-e program pro
ponuje przyszłą budowę al
gierskiej społeczności. Zyskał
by wreszcie, gdyby zredago
wano go w sposób dostępny
dla mas ludowych”.

Przechodząc do aktualnych
zagadnień, Biuro Polityczne
KPA stwierdza, że zdaniem
KP Algierii Biuro Polityczne
proklamowane w Tlemcen,
może się przyczynić do trwa
łego politycznego rozwiąza
nia kryzysu.

Pracy I klasy oraz Krzyżem Ko
mandorskim Orderu Odrodzenia
Po’ski.

Przez kilka lat był prezesem
Związku Literatów PolsKich,

Jedną z najpiękniejszych kart
w życiu Leona Kruczkowskiego
stanowiła jego działalność w o-

bronie pokoju. Autor „Juliusza
i Ethel” był członkiem Świato
wej Rady Pokoju, a Jego głos
rozbrzmiewał często w imieniu

naszego kraju na międzynarodo
wych kongresach i spotkaniach.

Działalność Leona Kruczkow
skiego na tym polu przyniosła
mu w 1953 r. międzynarodową
nagrodę „Za utrwalenie pokoju!
między narodami”.

lii

Już dzisiąj mówić o tym, jakie będzie ju
tro Algierii, wydać się może przedwczes-
tym. Faktycznie, tyle niewiadomych mu

si zostać jeszcze rozwiązanych, zanim u-

formuje się ostateczny kształt i program
polityczny, ekonomiczny i społeczny mło
dego państwa, że niejedna zmiana nastą
pić może w obrazie, jaki już dzisiaj for
muje się na podstawie oświadczeń algier
skich przywódców. Jedno zdaje się jednak
nie ulegać wątpliwości: przyszły kształt
państwa. algierskiego kształtować będą Ben
Bella i jego zwolennicy, a to już wykreśla
kierunek, w którym starać się będzie pro
wadzić Algierię główna jej obecnie forma
cja polityczna — Front Wyzwolenia Naro
dowego.
Biuro Polityczne FWN, wybrane jeszcze
na czerwcowej sesji Krajowej Rady Rewo
lucji Algierskiej, zostało zaakceptowane
przez premiera tymczasowego rządu Ben
Kheddę i być może jeszcze dzisiaj zbierze
się w Algierze. Dążenie do przywrócenia
jedności i zażegnania wszystkich dotych
czasowych konfliktów, któremu daje wy
raz zarówno Ben Bella jak Ben Khedda,
doprowadzi zapewne do osiągnięcia poro
zumienia w sprawie roli, jaka przypadnie
poszczególnym ośrodkom władzy w Algie
rii. Tymczasowej władzy wykonawczej,
rezydującej w Rocher Noir z Fafesem na

czele, przypadłoby zadanie kierowania ad
ministracją. Rząd tymczasowy przyjąłby
r.a siebie proicadzenie polityki zagranicz-

kontaktćw
Biuru Pcli-

nej, ściślej — utrzymywanie
dyplomatycznych. Natomiast
tycznemu FWN przypadłoby zadanie za
sadnicze: organizacja życia ; ___

wewnątrz kraju, przygotowanie wyborów
do konstytuanty, a co najważniejsze, opra
cowanie programu, z którym FWN wystą
pi do wyborów i który określi formacje
polityczne i ekonomiczne Algierii.

O tym, jaki to będzie program, mówią
już nieporozumienia między Ben Bellą a

politycznego

tu

28 lipca br. odbyła się na ulicy Montmartre w Paryżu
uroczystość poświęcona pamięci zamordowanego w

przeddzień wybuchu I wojny światowej, wybitnego dzia
łacza politycznego Jean Jauresa. Przemówienie poświęco
ne jego pamięci wygłosił członek Biura Politycznego
FPK Francois Billox. Na zdjęciu: Ogólny widok wiecu
poświęconego pamięci Jean Jauresa.

Hajd Polski
Gorączka rajdowa dała się za

uważyć nawet na wczorajszej
konferencji prasowej. Z okien
sali konferencyjnej obserwowa
liśmy zajeżdżające samochody
rajdowe powracające z objazdów
trasy. Tegoroczny XXII Rajd
Polski wymaga od zawodników
także znajomości swego rzemio
sła. Przyjęto system „non stop”,
nie będzie żadnych przerw, za
wodnicy będą musieli przebyć
trasę ponad 3000 km „jednym
tchem”. A ponadto czeka ich: 16
odcinków specjalnych, 3 próby
szybkości górskiej i 2 próby ha
mowania. Dla krakowian najbar
dziej atrakcyjne są próby hamo
wania, które odbędą się dziś o

godz. 20 oraz w sobotę o godz.
16.30 przed halą Wisły. Natural
nie sporo krakowian wybierze
się do Ojcowa w sobotę na pró
bę szybkości górskiej,
atrakcją, niewątpliwie
dziej widowiskową, będzie nie
dzielny wyścig samochodowy na

lotnisku krakowskim. O tym Ua-

piszemy osobno. Warto odwiedzić
dziś parking rajdowy przy ul.

Reymonta, warto zetknąć się bez
pośrednio ze słynnymi rajdowca
mi i ich maszynami.

O szczegółach Rajdu infor
mowali nas wczoraj komandor
inż. Kamieński oraz wicekoman
dor mgr Sożyński. W konferencji
brali udział ponadto: wicekoman
dor p. J. Szkudlarek, prezes Au
tomobilklubu Krakowskiego mgr
Skarbek 1 inni). Obok podajemy
listę startową oraz minutowy
harmonogram Rajdu. (P)

-------

Szanse Hutnika

Osobną
najbar-

CAF
________

Wstępne percznmlenie Indonezji z Holandią

1 maja przyszłego roku

Irian Zachodni
II

WASZYNGTON

Wczoraj w Waszyngtonie podano, iż przypuszczalnie w

połowie tego miesiąca podpisane zostanie formalne po
rozumienie w sprawie przekazania Indonezji Irianu Za
chodniego. Indonezja wysunęła propozycje, by dokument
ten podpisany został 17 sierpnia, w siedemnastą rocz
nicę zdobycia niepodległości.

Witeczorem, minister spraw za
granicznych Indonezji, dr Suban-

drio, przeprowadził rozmowę z

p. o. sekretarza generalnego,
U Thantem, w toku której poin
formował go o zawarciu przez

Indonezję z Holandią wstępnego
porozumienia w sprawie Irianu

Zachodniego. U Thant wyraził op
tymizm co do

wych rozmów,
będą pod jego

Obecnie min. subandrio udaje Irianem Zachodnim Indonezji,
się do DJakarty, by złożyć pre-

“

rezultatu końco-
które odbywać się
auspicjami.

rozwią-
spraWi

stało jednak jeszcze do
zania wiele mniejszych
Dziś van Roijen udaje się do Ha
gi, by złożyć sprawozdanie rzą
dowi holenderskiemu.

Agencja Reutera, powołu
jąc się na koła-dobrze poin
formowane pisze, iż obie
strony uzgodniły datę 1 maja
przyszłego roku, jako termin
przekazania administracji nad

■Przedtem utworzona zostanie
zydentowi Sukarno sprawozdanie czasowa administracja ONZ.
— ——- /«— nn endnrnm Fi (01 A Tą —

z rozmów z ambasadorem holen
derskim van Roijenem.

Wczoraj po spotkaniu
tarzam stanu USA —

ambasador holenderski:

czyi, iż ma nadzieję, że
ne porozumienie z Indonezją zo
stanie osiągnięte do połowy

I sierpnia. W zasadniczych punk
tach osiągnięto już zgodę, pozo-

Wczorajsze wyniki II grupy
walczącej o awans do II ligi pił
ki nożnej nie wyjaśniły sytuacji.
Górnik Radlin pokonał Stal Sta
lowa Wola 4:0 (0:0), zdobywając
bramki dopiero w ostatnich 20
minutach gry: 70 min. Zarębik,
75 min. Szyja, 84 min. i 8.9 min.
Szmidt. W zespole zwycięzców
wyróżnił się stoper Tr.utfin, a w

Stali bramkarz Adamczyk. Sta-

lowcy zawiedli kondycyjnie.
KSZO (Ostrowiec) przegrał z

Rakowem 2:4 (0:3). Zadecydowa
ła pierwsza połowa, po przerwie
gospodarze gnietli, lecz dobra de
fensywa Rakowa nie pozwoliła
KSZO nawet zremisować. Bramki

zdobyli: dla KSZO Pietrzyk z

karnego i Tomczyk; dla Rakowa:

Olejowski, Szmidt, Stachowicz II

1 Flak.
Tabelka przed

1. Raków
2. Hutnik
3. Górnik
4. KSZO
5. Stal

W ostatnich
Stal — Hutnik i Raków — Górnik.

ostatnią kolejką:
7" ------

'

7
7
8
7

spotkaniach grają:

11 22:11 '

10 22:12
911:8
4. 10:23
2 9:20

z sekre-
Ruskiem, . „

oświad-"
os-tatefe-

Dnia 1 sierpnia 1962 r. zmarl w Warszawie

Leon Kruczkowski

r.

MINISTER KULTURY i SZTUKI

Komttct Centralny Polskiej Zjednoczonej Partii Ro-
Lotniczej z głębokim bólem powiądąmią, żę^Rłą J sier

pnia 1962 t. zmarl po długiej i ciężkiej chorobie

Iow. Leon Kruczkowski
wieiki pisarz polski, wybitny działacz społeczny, czło
nek Komitetu Centralnego PZPR, członek Rady Pań
stwa i poseł na Sejm Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

W Zmarłym tracimy wybitnego piszarza-rewolucjo-
nistę, zasłużonego budowniczego kultury socjalistycz
nej, niestrudzonego bojownika o pokój i socjalizm.

Rada Państwa z głębokim, żalem zawiadamia, że w dniu
1 sierpnia* 1962 r. zmarl

Leon Kruczkowski
członek Rady Państwa

odznaczony Orderem Budowniczych Polski Ludowej
i innymi wysokimi odznaczeniami państwowymi.

W Zmarłym Polska Ludowa traci zasłużonego działacza

państwowego i wybitnego literata.

Ben Kheddą, które podzieliły siły politycz
ne Algierii na dwa obozy. Ben Kheddzie
zarzuca się, że wykazuje nazbyt wielką
uległość wobec Francji, a także wobec są
siadów. Algierii. Mowa tu przede wszyst
kim o Bourguibie, prezydencie Tunisu. Za
tą prozachodnią orientacją Ben Kheddy,
kryje się także ogólna koncepcja przyszłej
formy społecznej i ekonomicznej państwa.
Ben Bella nie ukrywał od dawna, że uzy

skanie niepodległości uważa tylko za pier
wszy stopień rewolucji. Uzyskawszy ten

punkt wyjściowy, Algieria niepodległa zre
alizuje wielki program rewolucji socjalnej.
Pierwszym krokiem ma być reforma rolna,

' która wymoże skutki kolonizacji, dalszym
— uspołecznienie przemysłu. IV ogóle w

deklaracjach Ben Belli wiele jest mowy o

urzeczywistnieniu idei socjalistycznych-
Sądząc z wypowiedzi Ben Belli, chodzi tu
o socjalizm typu nasserowskiego.

Być może, na tych najogólniejszych za
sadach formować się będzie jutro niepo
dległej Algierii. Zdają już sobie z tego
sprawę koła zachodnie, które chc lałyby u-

trzymać niepodległą Algierię w zależności
neckolonialnej. Chociaż z obu stron, do
tychczas powaśnionych w Algierii, dekla
rowano wielokrotnie gotowość dotrzymania
układów z Euian i z obu stron czynione
są wysiłki, aby ludności europejskiej za
pewnić pełne bezpieczeństwo — władze
francuskie nie ukrywają dezaprobaty dla
rozwoju sytuacji w Algierii. Więcej nawet,
posuwają się do gróźb, zapowiadając in
terwencję wojskową, rzekomo w obronie
mniejszości europejskiej. Groźba takiej in
terwencji istnieje, bo w Algierii znajduje
się ciągle armia, licząca ok. 300.000 żołnie
rzy. To jest dodatkowy powód, dla
rego pojednanie w Algierii powinno
jak najszybciej osiągnięte.

Renź Clair rozpoczął re
alizację jednej z nowel
filmu „Cztery prawdy”. —

Jest to nowoczesna adap
tacja bajki La Fontaine’a.
W noweli zatytułowanej
„Dwa gołębie" wystąpią
Charles Aznauour („Pod
rywacze") i Leslie Caroń
(„Gigi"). Na zdjęciu: od le
wej Charles Aznauour, Re-
ne Clair i Leslie Caron.

Wkrótce ewakuacja
amerykańskich
oddziałów wojskowych

z Laosu

JAN PELCZARSKI

któ-
być

WASZYNGTON (PAP)
W wywiadzie udzielonym

rozgłośni „Głos Ameryki” za
stępca sekretarza stanu USA
do spraw Dalekiego Wschodu,
Averell Harriman, oświadczył,
że amerykański personel woj
skowy będzie ewakuowany z

Laosu. Akcja ta rozpocznie się
w najbliższych dnisfch, a za
kończy się przypuszczalnie w

połowie października br.

Jeżeli chodzi o oddziały
wojsk lądowych USA znajdu
jące się w Syjamie, to nie

wiadomo, kiedy, zostaną one

wycofane.
Harriman wyraził zadowo

lenie ze wstępnego porozumie
nia między Indonezją a Ho-

■.landią w sprawie Irianu Za
chodniego, ale również ci*

chciał ujawnić żadnych szcze
gółów.

Dnia 1 sierpnia 1962 r. zmarl w Warszawie

Leon KniczkoiihtMi
poseł na Sejm Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej,

literat, członek Rady Państwa, członek Komitetu
Centralnego Polskiej Zjednoczonej Parti Robotniczej.

MARSZAŁEK SEJMU
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ

Dnia 1 sierpnia 1963 r. zmarl

Iow. Leon Kruczkowski
członek Rady Państwa 1 poseł ziemi krakowskiej do
Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, członek
Prezydium Ogólnopolskiego Komitetu Obrońców Po
koju, pisarz, działacz polityczny i społeczny, laureat
nagrody leninowskiej i nagrody państwowej za dzia
łalność literacką, długoletni przewodniczący Zarządu
Głównego Związku Literatów Polskich, odznaczony
wysokimi odznaczeniami państwowymi.

W Zmarłym kultura polska traci wybitnego pisarza,
działacza i humanistę.

ZESPÓŁ POSELSKI
ZIEMI KRAKOWSKIEJ

Komitetu Centralnego Polskiej
Robotniczej, członek Rady

pisarz, członek
Zjednoczonej Partii
Państwa, poseł na Sejm, członek Światowej Rady
Pokoju, członek-korespondcnt Niemieckiej Akademii
Sztuki, wybitny działacz polskiego 5 międzynarodowe
go ruchu obrońców pokoju, laureat międzynarodowej
nagrody „Za Utrwalanie Pokoju między Narodami ’,
dwukrotny laureat Nagrody Państwowej I stopnia,
odznaczony Orderem Budowniczych Polski Ludowej,
Sztandarem Pracy I klasy. Krzyżem Komandorskim
Orderu Odrodzenia Polski, Medalem X-lecla Polski

Ludowej oraz wieloma zagranicznymi orderami. Zmarl
wielki pisarz, którego imię jest nierozerwalnie zwią
zane z walką klasy robotniczej o narodowe i społecz
ne wyzwolenie, ze sprawą budowy socjalizmu w Pol
sce i najszlachetniejszym postępowym nurtem polskiej
literatury.

Lisia stsitc®ia zawsftitów

»Rctjdu Polski«
KAT. A KLASA II-III

1. ULLMANN Hans
GEORGIE Manfred NRD Sachsenring P 50/2

2. ASMUS Eberhard
SACHSE Lothar NRD Sachsenring P 50/2

3. KOZŁOWSKI Czesław
KRAWIEC Zdzisław Polska NSU Sport-Prinz

4. GALLE Franz
ERLER Karl Heinz NRD Sachsenring P 50/2

5. LANDGRAF Karl
NRD Sachsenring P 50/ŹLANGE Werner

KAT. A. KLASA IV
’ -7. DOBRZAŃSKI Jerzy

MURAWSKI Czesław Polska BMW Sport
8. ZIEGER Josef

SCHMIDT Fritz . ,
. Austria Pych

9. DAMM Michał
OLEJNICZAK Marian Polska BMW Sport

10. OSOWIECKI Bogusław
Polska BMW Sport rMINCHBERG Stefan

KAT. A. KLASA V.

13. ZYMIRSKI" Andrzej
DZIUBA Stapisław Polska DKW Junio.

14. WIERNICKI Wiesław
HOWICK David Anglia DKW Junior

15. GELE Pierre
GUILHAUDIN Andre Francja DKW Junior

16. KURZIUS Aleksander
WIŚNIOWSKI Zygmunt Polska FSO Syrena

17. KING Alfred
KRAUSS Margot NRF DKW Junior

19. VARISEI.LA Marek
TRUCHEŁ Tadeusz Polska FSO Syrena

20. ZIELIŃSKI Andrzej
WEDRYCHOWSKI Adam Polska Renault Dauphine

21. CARŁSSON Erik

HAGCBOM Gunnar Szwecja Saab 96
23. TROJANOWSKI Wiesław

JURKOWSKI Marek Polska FSO Syrena
24. LAMPINEN Simo

AHAVA Jyrkl Finlandia Saab 06

25. NOWICKI Ryszard
WODNICKI Czesław Polska Fiat TC SS

KAT. A. KLASA VI.

31. JAGER Werner
MOLLER Erich NRD AWE Wartburg1. 32. ZASADA Sobiesław

OSIŃSKI Kazimierz Polska Morris Mini—Cooper T
33. RtiTTINGER Gtinther

THIEL Paul NRD AWE Wartburg
34. RUCIŃSKI Henryk

SKOWRON Henryk Polska Austin Cooper
35. OTTO Kurt

HANF Herman NRD AWE Wartburg
36. SUCHARDA Zbigniew

PASZKOWSKI Władysław Polską AWE Wartburg
37. KOMORNICKI Krzysztof

Polska Morris CooperLESZCZUK Zenon
38. LINZENBURG Otto

WALTER Heinz NRF Auto Union AU 1000
39. RODIGER Kurt

WOLLNER Wilhelm NRD AWE Wartburg
40. JESZ Jerzy

OLIŃSKI Ryszard Polska AWE Wartburg
90. ROHL Wolfgang

RICHTER Gerhard NRD AWE Wartburg
02. RUSTER Karl

REHBERG Helmut NRF DKW AU 1000

KAT. A KLASA VII-VIII

43. BIELAK Longin
STOLARSKI Stanisław Polska Skoda Touring Sport

44. SOCZEK Jan
Polska Skoda OctavlaBEDNARSKI Jerzy

45. POSTAWA Ludwik
JAROMIN Kazimierz Polska Simca Aronde

46. SOCHACKI Mieczysław
SOBAŃSKI Aleksander

r. • w. -KUCZEKA' Jerży"vs<“'>‘,:'l
‘

Polska Skoda Touring Sport
'

i . .TC,« MACURA Ryszard .. w . ■ Polska Skoda Octayia Super
48. KEIŃANEN Eskó

HURMĘ Laur! Finlan. Skoda Octayia Suner TS

49. MIRSKI Józef
WRÓBEL Stanisław Polska Skoda Octayia

50. WEINER Antoni.

HĘLIS Władysław Polska Skoda Touring Sport
51. NARTOWSKI Andrzej

KRZESIWO Jerzy Polska Skoda Octayia
KAT. A KLASA IX-X

59. LISOWSKI Edward
SZANSER Jerzy Polska Citroen ID

60. AUGSBURG Jorgen
NIELSEN Hans Chr. Dania Volvo P 544-06

61. VIRGIN Jan Eluc
HALLENBORG Johan Szwecja Volvo P 544

62. CHRISTOFFERSON Evert
LILIENBERG Gosta Szwecja Volvo P 544

63. DOBRZYŃSKI Stefan
MAJONEK Ryszard Polska Moskwicz 407

KAT. A KLASA XI-XII

66. BOHRINGER Eugen
LANG Peter NRF Mercedes 220 SEb

67. PAVELKA Jaroslay
HAJDUSEK Stanisław CSRS Tatra 603

68. MARK Alols
RASKA Zdenek CSRS Tatra 603

70. ROSQUIST Ewy
WIRTII Ursula NRF Mercedes 220 SEb

71. FAC Jaroslav
REK Lubomir CSRS Tatra 603

72. KUHNE Hermann
WENCHER Hans NRF Mercedes 220 SEb

74. SKELLY Sherwood
F1NLAY Ross Anglia Ford Zodiac

KAT. B KLASA I—II

77. fcOPCIEWICZ Tadeusz

PIERONEK Eugeniusz Polska Syrena 101
78. TURNER Stuart

LAY John , Anglia Austin Healey
79. WACHOWSKI Marek

TIMOSZEK Grzegorz Polska Mercedes 300 SL
80. HECKEL Wilhelm

MUNCHOW Joachim NRF Porsche 1600 S 90

81. MOSS Pat
MAYMAN Pauline Anglia Austin Healey

83. JAMOTTE Jacąues
QUENTIN Jacąues Belgia Porsche Coupe

60. REPETA Marian
STRYCZEK Eugeniusz Polska FSO Warszawa

73. ZATOŃ Marian
BYZIA Tadeusz Polska FSO Warszawa

CZWARTEK, dnia t. VIII. 1962 r.

20.00 — start Kraków
20.15 — próba hamowania (Kra

ków)
20.50 — Tenczyn ,

21.50 — Zakopane

PIĄTEK, 3. VIII. 1962 I.

0.01 — Nowy Sącz-
1.10 — Jasło
2.20 — Lesko . ..

3.20 — Bereby Górne (próba szyb
kości górskiej)

4.30 — Sanok
5.30 — Rzeszów
6.20 — Kopki
7.10 — Tarnobrzeg
8.40 — Tarnów
9.40 — Biozyce

11.00 — Kraków

przerwa
12.30 — Kraków <

13.30 — Skomielna
14.30 — Kęty
15.50—Wisła — Kubalonka (pró

ba szybkości górskiej)
17.10 — Żory
J 8.15—Głubczyce
19.15 — Opole
20.35 — Paczków
23.00 — Kudowa
23.00 — Kamionki

SOBOTA, 4. VIII. 1: {
0.10 — Jarkowice
0.50 — Michałowice
1.50 — Bolesliwlce
3.30 — Świdnica
4.30 — Piechowice

7.36
8.30
9.50

11,20
13.30
15. CO
16.00 — Ojców szybkości

im
5.40 Kamienna Góra

— Karłów
— Ząbkowice
— Jarnołtówek
— Kałduny
— Wisła
— Katowice

. (próba
górskiej)

16.30 — meta KRAKÓW
hamowania

NIEDZIELA, 5. VIII.
13.00 — Kraków — wyścig płasik!

na krakowskim lotnisku.

---------- ©———

oa me^al
Od 25 lipca przebywają w Kra

kowie najlepsi polscy kolarze to
rowi przygotowujący się do mi
strzostw świata w Mediolanie. We

wczorajszych zawodach kontrol
nych rewelacyjną formę zade
monstrowali dwaj świetni polscy,
kolarze Zając i Józefowicz. Do
bra passa Zająca trwa, wczoraj
na torze Cracovii Zając wygrał
wyścig sprinterski uzyskując czas

na 200 m 11,0 sek (lepszy o 0,4
sek. od rekordu Polski!). Dalsze

miejsca zajęli: 2. Szymański
(Szczecin), 12 sek., 3. Grundman

(Wrocław), 4. Wachecki (Łódź).
W wyścigu na dochodzenie na

4 km zwyciężył Józefowicz (Łódź)
w czasie lepszym o 4,4 sek. od re
kordu Polski, uzyskując wynlH
4.59,4,

I próba

1962 r.
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SKRZYDLATA
SKRZYDLNA

Ćmiąc papierosa sie
dzę na jednym z kil
kudziesięciu krzeseł
zapełniających świe
tlicę gromadzką. Sal
ka jest pusta — do

piero za kilka godzin zaczną
się tu schodzić na telewizję.
W sąsiednim pokoju odbywa
się zebranie partyjne. W koń
cu towarzysze wychodzą. Oto
sekretarz Komitetu Gromadz
kiego, kierownik miejscowej,
obdarzonej nie lada kłopota
mi szkoły, „dusza” świetlicy
— tow. Józef Grabowski.

— Nasz Front Jedności Na
rodu? Owszem, robi się nie
mało. Ale... poczekajcie, po
szukam przewodniczącego
GRN, bo to przecież nie my
sami — partyjni — działamy.

30 kilometrów z Limanowej,
by dopilnować fachowego,
trwałego ułożenia nawierzch
ni. Tu ludzie podchodzą spo
łecznie, mają ambicję.
Pamiętają, że Skrzydlna to

miejscowość historyczna; pier
wsza — przed Limanową —

była siedzibą powiatu...
— Więc może pan coś wię

cej powie o dziejach Skrzydl
nej?

— Ja wiele nie wiem. Ale
jest tu miejscowy historyk —

amator, pan Konieczny. Z nim
proszę porozmawaić.

ny. Ładnie „rozkręca się" czy
telnictwo.

— Więc nie tylko drogi się
zmieniają?

— Nie tylko — mówi radny
GRN, członek FJN, a poza
tym także komendant poste
runku MO, Józef Gała, —

przede wszystkim zmieniają
się ludzie. Parę lat temu nie
było dosłownie spokojnego
wieczoru czy nocy. Chuligań-

> stwo, bójki, awantury, kra-
• dzieże. A obecnie nieraz taki

miesiąc przejdzie, że nie ma

Z czego zrobić sprawozdania
dla komendy Powiatowej...

No, są jeszcze spory sąsiedz
kie o miedzę, ale tu jedynym
rozwiązaniem jest komasacja.

Piórkiem zgryźIiwego

Pod szklaną górą
. Pamiętacie bajkę o szklanej
'górze zdobywanej bezskutecz
nie przez wielu rycerzy? —

Otóż bajka ta przypomniała
mi się w związku ze „szkla
nymi" problemami naszego
handlu. Bo zdobycie gładkiej
szklanki, kieliszka, czy słoi
ka „weckowego" do złudzenia
przypomina bezskuteczne ata
ki rycerzy na szklaną górę.

Nawet najmłodsi obywatele
naszego kraju jui te „zara
niu życia” spotykają się z ty
mi problemami Zamiast —

jak przyzwoitość nakazuje —

popijać mleko ze specjalnej,
znormalizowanej buteleczki —

wzorem niektórych bywalców
baru „Pod Murzynkiem.” —

obciągają mleko z... musztar
dówek. A wszystko dlatego,
że konia z rzędem temu, kto
znajdzie w sklepach potrzeb
ną niemowlętom buteleczkę.
Były, nie ma i... nie będzie —

przynajmniej w tym roku.

Dlaczego? Huta, która do sty
cznia br. produkowała dobre

buteleczki, zaprzestała produ
kcji. Zaczęła je wyrabiać in
na huta. Ale okazało się, że
nie była ona do tego przygo
towana. W rezultacie huta

produkowała, a klientów szlag
trafiał. Buteleczki pękały, by
ły wyszczerbione. Gdy skar
gi klientów dotarły do huty,
ta „obraziła się”. — Niedo
brze? To wcale nie będziemy
produkować! I tak się stało.
Od czerwca przestano dostar
czać buteleczek.

A tymczasem, według obli
czeń handlu, potrzeba nam ro
cznie milion tych buteleczek
(oczywiście dobrych). Co więc
mają zrobić przez najbliższe
pół roku biedne niemowlaki?!

Nic innego, jak za młodu

przyzwyczajać się do musz
tardówek. Kiedy dorosną nie

będą przynajmniej domagały
się eleganckiej zastawy stoło
wej, nie będą wybrzydzać na

gastronomiczne „ceramiki"...
Drugi aktualny problem

„szklanej góry”, to popularne
„wecki”. Sezon się zaczął, co

skrzętniejsze gospodynie już
robią kompoty na zimę. Tyle
tylko, że nie bardzo jest w

czym te kompoty przechowy
wać — po prostu brak słoi
ków. Historia powtarza się od

paru lat o tej porze. Od dłu
giego już czasu dostawy „we
cków” pozostają na tym sa
mym poziomie, a popyt na nie
rośnie. Podczas gdy w roku
1958 wystarczało nam 15 min

wecków, to w 1959 potrzeba

było ponad 20 min. 1 oto od
roku 1960 przestano zwiększać
dostawy. rezultacie „stanę
liśmy" na 26 min sztuk, rocz
nie. Toteż brakuje nam obec
nie dla pokrycia rynkowych
potrzeb około 7 min sztuk.

Mało tego — wielce orygi
nalny jest „rozkład" dostaw
słoików. Zgodnie z planem, o-

trzymaliśmy w I półroczu 13
min wecków, reszta nadejdzie
w II półroczu. Tylko co komu
po weckach w listopadzie i
grudniu?

Praktycznie więc rzecz bio-
rąc w sezonie (tzn. lipcu, sier
pniu i wrześniu) niedobór
wecków jest znacznie większy
niż to notują statystyki. Mo
że więc warto by zmienić sy
stem dostaw tak, cby w więk
szości docierały do sklepów
właśnie teraz, kiedy są naj
bardziej poszukiwane? Tak

przynajmniej nakazuje zdro
wy rozsądek. (ED)

Co nowego?
Łódź eksperymentuje

Pierwszego października Łódź

pierwsza w kraju uruchamia dom

sprzedaży wysyłkowej. Specjal
nością domu będzie konfekcja,
meble, rowery, sprzęt fotooptycz-
ny 1 inne artykuły przemysłowe.

Zamówienia w oparciu o kata
logi, dostawa w tydzień. Takie są
przynajmniej założenia. A reali
zacja? Zobaczymy, coś to mało

wygląda na nasz handel.

N-63 bardzo ładna
N-63 to po prostu nowa wersja

mikrobusu „Nysa” na razie w pró
bach, niedługo w produkcji. Wy
gląd zewnętrzny pierwszorzędny,
oszklony panoramiczny dach, do
skonały zryw, silnik górnozaworo-
wy. Szybkość na szosie większa
niż Simki, Wołgi 1 Wartburga. W
sumie jeden z najładniejszych i

najbardziej udanych polskich wo
zów.

Dorsz pod ochroną
Przyszła kolej I na Bałtyk, —

widocznie wyłowiliśmy za dużo,
trzeba trochę dać dorszom pod
róść. Rozporządzenie o pewnej o-

chronie jest już przygotowane <

czeka ogłoszenia.

Niezrównany „Promień"
Na rynek wchodzi nowy pro

szek do prania o sugestywnej naz
wie „Promień”. Dzięki specjalne
mu doborowi składników i za
wartości wybielacza optycznego
ma podobno wyjątkowo wysokie
walory piorące i wybielające.
Jednym słowem — raj dla go
spodyń.

Urbanistyka... wsi

Za chwilę zjawia się* pre
zes Andrzej Lizak, z plikiem
dokumentów. Pokazuje .pro
gram działania gromady
Skrzydlna obejmujący cało
kształt jej problematyki, oraz

największą dumę: plan ur
banistyczny wsi. W tych
dwóch ostatnich słowach tkwi
pozorna tylko sprzeczność:
wprawdzie urbanistyka jest
nauką o planowaniu miast,
lecz t a wieś na kresach Li
manowskiego zrywa z szablo
nem glino-bitych, opłatko
wych, strzechowych skoja
rzeń „wieiskości”. Ulice asfal
towane, chodniki z cemento
wych płyt, nowoczesna szko
ła, budynek administracyjny
z biurami władz, gabinetami
lekarskim i dentystycznym,
pawilon handlowy, jeden z

rynków (bo są, jak w Krako
wie — dwa) ze skwerem i ła
weczkami...

Wychodzimy na ulice (tak!)
wsi Skrzydlna. Nie trzeba być
fachowcem, by ocenić, jaki
ogrom pracy tkwi w tych ró
wniutko pokrytych tłuczniem,
czekających tylko na asfalt
nawierzchniach, w gładkich
chodnikach, w zniwelowanych
płaszczyznach rynku. Wartość
czynu społecznego (robocizna
niefachowa, zwózka budulca
itd.) oceniona została na mi
lion złotych. W tej wielkiej
robocie brali udział wszyscy:
i mieszkańcy samej gromadz
kiej Skrzydlnej, i wsi —

Stróży, Woli Skrzydlańskiej
oraz Przenoszy —• wchodzą
cych w skład gromady. To
było zeszłej jesieni. Parę zaś
lat temu gromada podjęła
wielki wysiłek — elektryfika
cję. Ambicje rosną — widać
— w miarę spełniania za
mierzeń.

oto pierwsza odpowiedź na

dręczące mnie pytanie: Dla
czego jedne wsie czy osiedla
tkwią w jakiejś apatii, mara
zmie, a inne „ruszają się”?
Oprócz Inżyniera, którego u-

dział w aktywizacji Skrzydl
nej jest imponujący, są inni:
Doktor, Główny Księgowy,
Ekonomista, ci nie poświęca
ją Skrzydlnej każdej wolnej
godziny, ale pamiętają.
Pomogą w opracowaniu kosz
torysów, koncepcji, „memo
riałów”...

Odpowiedź druga: działacze
miejscowi. Jest ich spora gru
pa — nie starczyło miejsca na

pokazanie wszystkich moich
rozmówców, ani — tym wię
cej — tych, o których mi o-

powiadano.
Po trzecie: ścisła łączność z

władzami powiatowymi. O-
wszem — FJN, jak to się mó
wi, organizuje spotkania z li
manowskim posłem Macurą, z ,

I sekretarzem KP
szem Bobro, ale po prawdzie,
nie zawsze się aż organi
zuje. Przyjeżdżają, ludzie się
schodzą i po prostu — roz
mawiają.

Z syntezy tych trzech mo
mentów powstał trzeci —

realny, z rozmachem, lecz
konkretny program działania.
To porywa ogół mieszkańców.
Nie bez znaczenia jest umie
jętność budzenia ambicji re
gionalnej, a również sztuka
działania szerokim Fron
tem Jedności: jest miejsce
dla bezpartyjnych i partyj
nych chłopów, dla organisty,
dla ZSL-owców i warstewki
mieszczańskiej.

Więc co? — recepta dla in
nych gromadzkich komitetów
FJN? I tak, i nie. Jesteśmy
zwolennikami recept wyłącz
nie w medycynie, a i w tej
dziedzinie trzeba indywidual
nie traktować pacjenta... Je
śli jednak coś z powyższych
obserwacji przyda się akty
wowi FJN, gdzieś „daleko od
Krakowa” — proszę, niech so
bie, wpisze do sztambucha...

Trochę historii

... Starszy pan w okularach
demonstruje mi fragmenty
najstarszych ksiąg metrykal
nych Skrzydlnej z XVII w. o-

raz szereg fotokopii, wśród
nich — dokumentu z r. 1235.
To najdawniejszy zapis doty
czący Skrzydlnej: akt sprze
daży folwarku Godusza (na
zwa do dziś w użyciu) przez
komesa Zdzisława — woje
wodzie krakowskiemu Teodo
rowi herbu Gryfit. A więc już
w XIII wieku Skrzydlna by
ła jednostką zorganizowawą-
ną. Konieczny, nie posługu
jąc się notatkami, wylicza z

pamięci dziesiątki dat, całe
dynastie skrzydlańskich dzie
dziców i właścicieli, przyta
cza ciekawe wydarzenia.

Do współczesnej historii
swej mieiscowości nie musi
już pan Józef szukać źródeł
po zapomnianych strychach i
krakowskich archiwach. Ob
serwację wydarzeń ułatwiała
mu praca od r. 1919 do nie
dawna — w tutejszej gminie.
Pokaźnie mi niezwykły ze
szyt: Kronika. Otwiera ją za
pis z 30 VIII. 1939: „Po po- .listym ruchem pokazuje zie-
łudniu ogłoszono mobiliza
cję...".

— Czy prowadzi pan dalej
swoją Kronikę? — pytam
„skrzydlańskiego Długosza”?

— Już nie. Siedemdziesiąt
ka na karku. Tyle, że każde
mu służę pomocą, jeśli chce
się czegoś dowiedzieć o prze
szłości -naszej Skrzydlnej.
Przychodzą nauczyciele histo
rii — mówią, że lekcje lepiej
idą, kiedy wiąźe się wydarze
nia ogólno-narodowe z naszy
mi, skrzydlańskimi dziejami.
Kiedy FJN urządzał akade
mię Tysiąclecia — opracowa
łem odpowiednie materiały.

•—r ...Nie tylko na akademię
— dorzuca sekretarz KG, tow.
Grabowski — miał pan prze
cież także prelekcje to świe
tlicy gromadzkiej...

— A tak, tak — kiwa gło
wą pan Józef. — I ciekawe,
że u nas historią bardzo inte
resuje się młodzież starsza —

od kilkunastu do dwudziestu
paru lat.

„Tu jest pięknie..."
Wychodzę znów na skrzy-

dlańskie rynki. Z warkotem
przetacza się „Ursus”. M’ody
człowiek w czarnym swetrze

pokazuje kierowcy, gdzie zsy
pać przywiezione kruszywo.

— Jest nasz inżynier z Kra
kowa — objaśnia przewodni
czący GRN. — Dokładnie mó
wiąc, on wcale nie jest z Kra
kowa, tylko tutejszy — tu się
urodził i wychował, tylko pra
cuje w Krakowie. Ale, gdy
„złapie” wolny dzień, niedzie
lę czy urlop — przyjeżdża i
pomaga. On właśnie opracował
ten cały plan urbanistyczny,
on kieruje robotami. Wszyst
ko — społecznie...

Zapoznają się z właścicie
lem czarnego swetra. Prosi,
ażeby nie podawać jego na
zwiska. „Widzi pan, nie chodzi
mi o popularność. Ja... jakby
to powiedzieć, no — rozumie
pan, tu spędziłem dzieciństwo
i młodość, tu jest pięknie (ko-

lone wzgórza), -tylko sama

Skrzydlna była zaniedbana...
Jeszcze jako studenci z kole
gami zaczęliśmy tu budować
basen kąpielowy, warto by też

go wykończyć...

Recepta?
Entuzjaści... — tak, nie trze

ba wstydzić się tego słowa —

towarzy-

STANISŁAW ZAWADZKI

Tancerze Opery Bałtyckiej Alicja Boniuszko, Tadeusz Złamał 1

Zygmunt Jasman udadzą się wkrótce na występy zagraniczne. W

sierpniu Alicja Boniuszko i Tadeusz Złamał odbędą kilkutygod
niowe tc* urnie po Związku Radzieckim a we wrześniu z kolei wraz

z Zygmuntem Jasmanem udadzą się do NRD, gdzie przedstawią
fragmen y baletu „Jezioro łabędzie” Czajkowskiego.

W Związku Radzieckim Alicja Boniuszko i Tadeusz Złamał za*

prezentują m. in. popularny w latach

charleston. Oto próby na plaży.
dwudziestych taniec

CAF — fot. Kopeć

NOTATNIK

gospodarczy
Witaminowy eksport

Dotychczas otrzymaliśmy z

Rumunii i Bułgarii 10 tys. ton

pomidorów. Stanowi to połowę
ilości przewidywanych w kon
traktach na rok bieżący. W
drodze są już dalsze transpor
ty. Z Bułgarii i Węgier impor
tujemy także brzoskwinie i
morele. Dotychczasowe dosta
wy wyniosły 600 ton. Z Węgier
sprowadzimy również iabłka i
gruszki

Wanny z tworzyw
Prawdopodobnie już od

przyszłego roku cieżkie wanny
żeliwne zastępowane będą
wannami z tworzyw sztucz
nych. Prototyp nowych wa
nien wykonały Zakłady Prj.*-
mysłu Terenowego w Stara
chowicach. Wanny te są zna
cznie lżejsze i tańsze od żeliw
nych- Zakłady w Starachowi
cach wytwarzać będą wanny
kąpielowe w różnych kolo
rach.

„Kobra” i odczyty

Czy tylko — czyn?
Niewątpliwie wpada przede

wszystkim w oczy społeczna
akcja porządkowania dróg i
ulic. Raźno uwija się „Ursus”
zwożący żwir i kamienie, co

kilkadziesiąt kroków bieleją
stosy starannie poukładanych
rur betonowych — „na prze
wody odpływowe kanalizacji
burzowej” — objaśnia prze
wodniczący GRN; przy okazji
wyremontowano magazyn}'GŚ, buduje się solidne, siat
kowe ogrodzenie. Z tego wszy
stkiego skrzydlanie są dumni,
o tym najchętniej opowiada
ją. Zapał udziela się także i
zamiejscowemu Stanisławowi
Królowi, nadzorcy dróg z

PRN w Limanowej.
— Podoba mi się tu —

mówi — warto przejechać te

Mniej, ale większe
W gospodarce jugosłowiań

skiej trwa proces łączenia
przedsiębiorstw przemysło
wych tej samej branży. Doty
czy to zwłaszcza przemysłu
budowy silników i samocho
dów, przemysłu włókiennicze
go, ale występuje także w bu
downictwie i handlu. Zanosi
się również na ograniczenie
liczby przedsiębiorstw stocz
niowych z 24 do 9. Łączenie
przedsiębiorstw przynosi' po
ważny wzrost produkcji i wy
dajności pracy.

— Za to starsi wielce sobie
chwalą telewizor w naszej
świetlicy — mówi sekretarz —

dziadek Gurliński to ani jed
nej „Kobry" nie daruje. Zimą
chodziło na telewizję wiele
kobiet. Teraz frekwencja spa
dla, ale przecież jesień i zimę
— sezon kulturalno-oświato
wy — wykorzystaliśmy do
maksimum. Działa Uniwer
sytet dla Rodziców, drugi już
rok. pracuje Szkoła Przyspo
sobienia Rolniczego, kilka
sztuk wystawił zespół teatral

Z wędrówek po kraju. Na zdjęciu ruiny zamku w Chęcinach.
Foto Janusz Ulberall

Sprzedawca pawich piór „urzędujący" zwykle w Sukiennicach

wykazuje duża cierpliwość w o czeklwaniu na klientelę.
Foto Andrzej Turczańskl

— Centrala zawiadomiła mnie krótkofalów
ką, że zgłosi się do mnie ktoś, kto poda mi mój
numer. I że ten ktoś interesuje się wyłącznie
sprawą Murphyego, niczym więcej. Mniejsza z

tym. Jeżeli nie mogę niczego przekazać amba
sadzie za pośrednictwem Gordona, podam to

bezpośrednio do Centrali, pojutrze. To zarezer
wowany dla mnie dzień kontaktu. Zegnam, pro
szę na siebie uważać.

82.

Tapurucuara wyszedł z Prezydium Policji. Je
go umysł systematycznie porządkował i utrwa
lał fakty dotyczące dziejów Dominikany. Tapu
rucuara rozpatrywał przeszłość fenomenologicz
nie, w kategoriach współczesnych, teraźniejszość
zaś w historycznych, z dystansem nie obserwa
tora, ale badacza, który zajmie się nią za sto
lat.

W historii nie liczą sie zbrodnie, myślał Tapu
rucuara, historia w kilku wierszach kwituje
masowe morderstwa, a od życiorysów ludzi two
rzących historię, obejmuje ilość ich ofiar. Trupy
zamieniają się w proch nie tylko w ziemi, za
mieniają się w popiół również w pamięci po
tomnych. Ale o głupocie wodzów historia pamię
ta.

Trujilło jest ograniczony. To chciwy dorobkie
wicz nabijający kabzę, szef państwa o mental
ności pokątnego maklera giełdowego i gangstera,
kupczyk o sprycie koniokrada, któremu nieogra
niczona władza ułatwiła fantastyczne bogace
nie się.

Ta bezgraniczna, zdumiewająca chciwość!
Kiedy obejmował władzę, miał uposażenie gene
rała, i mnóstwo długów. Dzisiaj jest właścicie
lem kilku monopoli, jego
sól Dominikany i cały jej
Czarski Central Lechera i
tion, obejmujący dwieście
mi, rancho San Cristobal
kanaście pałaców...

Trujilło jest właścicielem przedsiębiorstw
autobusowych, I dominikańskich linii lotniczych,
stadionów wyścigowych, fabryki obuwia, ce
mentowni, wytwórni mebli, jedynego w kraju
browaru, jedynej fabryki pasteryzacji mle
ka, wielkich hoteli, olejarni, towarzystwa ubez
pieczeniowego, monopolu radiowego, telewizji
dominikańskiej, przemysłu zbrojeniowego, gazet
codziennych, monopolu zapałczanego 1 drzewne
go....

Trujilło zapewnił sobie udziały w przedsię
biorstwach swojej rodziny. Razem z bratem —

Arismendi Trujilło y Molina — monopolizuje
eksport mięsa, i owoców do krajów karaibskich,
z bratem Romeo dzieli się dochodami z domów
publicznych i lokali rozrywkowych, z bratem
Hektorem wpływami z wydawnictw praso
wych...

Dzisiaj Abbez, w rozmowie z nim, Tapurucua-
rą, i majorem Paullno, powiedział, że oni trzej,
1 kilkuset innych Domlnlkańczyków dopuszczo
nych do współudziału w rządach, dopuszczonych
do historycznej misji współtworzenia ery Truj-
1110 — byliby niczym, gdyby nie generalissimus.

własnością jest cała
tytoń, monopol mle-
folwark La Funda-
tyslęcy akrów zie-

i wiele innych, kil-

Trujilło dał ixn władzę i pieniądze, piękne miesz
kania i samochody...

„Tak, moi panowie — powiedział Abbez —

gdyby nie generalissimus, chodzilibyśmy w san
dałach z surowej krowiej skóry, nosilibyśmy
lniane albo cajgowe portki i sarapy — dery z

otworem na głowę — i śmierdziałyby nam

nogi’’.
...Tapurucuara kupił od handlarki owoców du

ży granat. Rozbił skorupę trzonkiem meksy
kańskiego noża, i idąc dalej, wydłubywał paz
nokciami ziarnka, które mimo kanciastych ścia
nek przypominały świeży kawior. Wznosił je do
ust, rozgniatał zębami, i słyszał trzask tych ziar
nek, czuł, jak cierpki sok spływa na suche dzią
sła i orzeźwia je.

Zbliżał się moment ostatecznej rozgrywki z

człowiekiem, który przedstawiał się jako Gor
don. Athwood powtórzył mu, że Managua wzy
wa go w sekrecie, a kiedy Gordon przyjdzie do
Managuy, ta poprosi, żeby kopertę adresowaną
przez de la Mazę, Gordon odniósł do Moniki
Gonzales. Może Gordon nawet nie przyjdzie do
Managuy, może tylko zatelefonuje? Z tym trze
ba się liczyć, i czekać raczej pod „La Habana”.
Bo Managuę może pominąć, ale z Moniką mu
si się zobaczyć, telefonicznie nie można prze
kazywać koperty.

Tylko Gordon mógł rozmawiać z Moniką u

„La Habana". Nie przedstawił się, ale pytał o

adres Oliveiry. Był później w mieszkaniu Oli-
veiry, dostał tam adres Managuy, i rozmawiał
z nią, więc właśnie on jest Gordonem, tak się
przedstawił, i ona wezwała go przez Athwooda.
Jeżeli tak — rozumował Tapurucuara — to nie
musi oznaczać, że Gordon dowiedział się od
kogoś o przypadkowej znajomości Moniki z

Murphym, Managuą, Oliveirą i Octaviem... Ktoś
z Nowego Jorku mógł skierować Gordona do
Moniki Gonzales. To jest myśl! Trzeba się bli
żej przyjrzeć temu, co robi Monika. I jej gita
rzysta...

I jeszcze jedna myśl: Gordon pytał Monikę o

nazwę lotniska, z którego przetransportowano
Galindeza. Tapurucuara uśmiechnął się: kiedy
go już rozszyfruję, poślę do niego Monikę, której
on nie poda! swego nazwiska ani adresu. Niech
go odwiedzi, 1 powie, że samolot wyleciał z Ami-
tyville. Wtedy Gordon zrozumie, że już mamy go
w garści.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Ile kupujemy zegarków
Czerwiec okazał się rekor-*

dowym miesiącem pod wzglę
dem sprzedaży zegarków na

rękę. Klienci kupili w tym
miesiącu 150 tys. zegarków
podczas gdy w ubiegłym roku w

czerwcu sprzedaż nie przekro
czyła 100 tys. Największym
powodzeniem cieszą się ra
dzieckie zegarki damskie, a w

szczególności nowo wprowa
dzone na rynek zegarki — kli
psy: „Sława” i „Zoria”. Wśród
męskich popytem cieszy się
zegarek z kalendarzykiem
„Polot”, z budzików zaś „Syg
nał” i „Mir”. W tym roku do
stawy wyniosą około 1 min ze
garków radzieckich oraz 120
tys. krajowych „Błonie”.

Rozcieńczone wędliny
W okresie kilku ostatnich'

kwartałów odbiorcy detaliczni
Zakładów Mięsnych „Społem”
reklamowali w ponad 500
przypadkach niezgodność do-
starczonego im towaru z obo
wiązującymi normami jakoś
ciowymi. Ogólna ilość rekla
mowanego towaru wyniosła
180 ton- Najczęstszym powo
dem reklamacji były odstęp
stwa od normy w zakresie za
wartości w kiełbasach i wędli
nach wody, soli i tłuszczu. O-
czywiście wody przeważnie
było za dużo. Najczęściej re
klamowanymi wędlinami były,
kiełbasy: zwyczajna, parów
kowa i rzeszowska.

Pałac Wilanowski

renowacji
Po 8 latach prac konserwator

skich i renowacyjnych, we wrze
śniu br. otworzy swoje podwoje
słynna rezydencja króla Jana So
bieskiego — Pałac Wilanowski. Do

użytku oddany zostanie parter
korpusu głównego oraz prawe
skrzydło pałacu — ogółem 30 spo
śród 70 sal pałacowych, którym
przywrócono już ich historyczny
wygląd. W odrestaurowanej czę
ści pałacu znajdują się: wielka
sień pałacowa 1 położony za nią
gabinet ogrodowy, tzw. holender
ski, komnaty króla Jana III 1

królowej Marysieńskl, galeria łą
cząca korpus główny z • rawym
skrzydłem, wielka sala jadalna
Augusta II, apartamenty mar-

szalkowej Lubomirskiej z II po
łowy XVIII w. oraz zespół pokoi
chińskich.
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JEREMI WISNIOWIECKI

i mieczem
Ruina gospodarcza kraju,

śmierć jednej trzeciej
jego mieszkańców, kale
ctwo dziesiątków tysięcy,

głód i epidemie wyniszczają
ce pozostałą przy życiu lud
ność Rzeczypospolitej — nie
były przecież jedyny-
m i klęskami, jakie pozosta
wił po sobie okres trzydzie
stoletnich blisko wojen, Nie
mniej głębokie ślady wyryły
one w psychice i moralności
ludzkiej, w ich obyczajach. I
nie mogło być inaczej. Pocz-
warne deformacje psychiczne
były nieuniknionym następ
stwem lat, w których takie
pojęcia jak prawo, moral
ność, dobro, szlachetność czy
litość stawały się pustym nic
nie znaczącym dźwiękiem.
Kiedy życie i godność ludz
kie utraciły jakąkolwiek war
tość. Gdy rwały się wszystkie
tradycyjne więzy społeczne i
rodzinne.

Jedną z plag pozostawio
nych przez lata wojny było
masowo uprawiane rozbójni-
ctwo. Kiemlicze nie byli wy
jątkami. Mamy liczne przeka
zy dowodzące, że rozbojem
trudniły się całe rodziny i za
ścianki. „Mieszkają tu całe
szlacheckie rodziny — czyta
my o Mazowszu — które żyją
z rozbojów na gościńcach.
Szlachta... nie poczytuje sobie
za hańbę bawić się1 łotrow-
stwem”. Oczywiście, Mazow
sze nie było wyjątkiem.

Bezpośrednim skutkiem
wojny był także — niewidocz
ny w „Trylogii” upadek życia
rodzinnego i ogromne rozluź
nienie obyczajów. A także —

zjawisko w znacznej mierze
wywołane tragicznymi wa
runkami bytowania w znisz
czonym kraju — prostytucja.
Dla wielu tysięcy dziewcząt i
kobiet (nieraz już sponiewie
ranych przez żołdactwo) pro
stytucja była częstokroć je
dynym sposobem zdobycia
środków do życia i utrzyma
nia się. Z tego czasu też mamy
sporo zapisków o „zam
tuzach” i ich pensjonariu-
szkach — istotach pozbawio
nych jakichkolwiek praw,
traktowanych w- sposób naj
bardziej podły przez szlachec
ką klijentelę i wyzyskiwanych
bezwzględnie przez władze
miejskie.

Głębokie zmiany zachodzą
też w połowie XVII wieku w

charakterze katolicyzmu pol
skiego. Głównym jego rysem
staje się przerażający wyuz
dany okrucieństwem fanatyzm
i nietolerancja. Polska w tym
okresie słynęła nie tylko od
sieczą wiedeńską — słynęła
także pogromami heretyków,
polowaniami na czarownice
(na te lata przypada naj
większe ich nasilenie), coraz

większą ciemnotą i nienawi
ścią do każdej swobodniej
szej myśli.

W 1656 roku Jan Kazimierz,
pragnąc sobie zapewnić po
moc bożą w walce ze Szwe
dami składa przed bitwą war
szawską „solenny ślub wypę
dzenia arian z Polski". Odpo
wiednią ustawę uchwalił
Sejm w parę lat później.
Rozpoczyna się też zajadłe
tym razem prowadzone już z

aprobatą władz państwowych

(bo abrobata władz kościel
nych istniała już dawno)
prześladowanie heretyków.
Klasycznym tego przykładem
był tumult w Wilnie w 1682
r., kiedy to nie tylko spalono
zbór protestancki, bijąc i mor
dując innowierców, ale „przy
okazji”, wywarto też zem
stę (rzecz nb. znana u nas już
wcześniej) na naszych prote
stantach. Sfanatyzowany tłum
powykopywał z cmentarza

zwłoki, bezczeszcząc je w naj
ohydniejszy sposób, włócząc
po mieście i paląc.

Tak wielkiemu upodleniu
natury ludzkiej sprzyjało za
równo wybujałe w czasie
wojen okrucieństwo, jak i sze
rzone celowo wśród nas prze
konanie, iż przyczyną tych
wszystkich straszliwych klęsk

jakie spadły na Polskę —

byli „nienawistni Bogu” he
retycy oraz diabeł i jego ko-
chanki-czarownice.

Gdybyśmy szukali przyczyn
tych negatywnych zjawisk —

nietolerancji, fanatyzmu i za
bobonu — zjawisk, które jak
kołtun przyrosły do społe
czeństwa poniżając jego god
ność i przez następne stule
cia — niejedną z nich znaleźli
byśmy, właśnie w „okresie po
topu”.

»KU POKRZEPIENIU SERC«
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ok 1647 był to dziwny rok, w którym rozmaite
znaki na niebie i na ziemi zwiastowały jakoweś
klęski i niebywałe zdarzenia...” — Tak rozpoczyna
się „Trylogia” — ów „szereg książek pisanych ku

pokrzepieniu serc”.

Wiele, bardzo wiele nieścisłości historycznych 1 błę
dów wytknięto jej autorowi, który — szczególnie w

„Ogniem i mieczem” daleko od rzeczywistości społecz
nej tamtych czasów się oddalił — a przecież od 80 lat
nie było pokolenia czytelników zdolnego oprzeć się prze
dziwnemu urokowi tego jedynego w swoim rodzaju
dzieła.

Pisał je Sienkiewicz rzeczywiście ku pokrzepieniu serc

1 cel ten w niemałym stopniu osiągnął. Przypomnijmy
sobie: kiedy dochodzimy do kart ostatnich, opisujących
wielką oręża polskiego pod Chocimem
woli ulegamy potężnej sugestii pisarza
książkę z uczuciem wzruszenia 1 dumy,
tylu klęskach, po owych straszliwych
których nie wygasał ani na chwilę przez okres równy
życiu jednego pokolenia, po nawałach — kozackiej, ta
tarskiej, moskiewskiej, brandenburskiej, wołoskiej, tu
reckiej i niemniej tragicznych wojnach domowych — pod
niosła się ta Rzeczpospolita znowu potężna i groźna dla
swoich wrogów...

wiktorię, mimo
i... zamykamy
Bo przecież po
wojnach, pożar

Nieprawda!
Nie podniosła się już nigdy aż do

czasów, które ją całkowicie wymazały z mapy świata.
Był to już bowiem naówczas organizm doszczętnie
wyczerpany, zniszczony i chory. Lecz jako czło

wiek śmiertelną złożon niemocą nieraz z energią nad
spodziewaną, ku zdziwieniu przytomnych wstaje, a oni
myślą, że powraca do zdrowia — tak też mógł łudzić
Chocim i Wiedeń, Trwające od 1648 do 1676 roku wojny,
nie oszczędzające ani skrawka ziemi Rzeczypospolitej wy
niszczyły resztki jej- siły, jednakże nieuleczalna choroba
trawiła ją już znacznie wcześniej. A była nią nie tylko
owa „złota wolność” szlachecka tak barwnie przez Sien
kiewicza opisana. Nie tylko anarchia, potworne prawa
deptanie, brak polityki zagranicznej, brak administracji
przyśpieszyły klęskę „tej świetnej niegdyś Rzeczypospo
litej”. Rakiem, który jej wnętrzności trawił od dawna
była chyląca się ku ruinie gospodarka.

„A w dziesięć lat później, gdy majestat króla Jana III
obalił w proch potęgę turecką pod Wiedniem” — jak
kończy swe dzieło Sienkiewicz — gdy sukces wojskowy
raz jeszcze zaszokował zdziwioną Europę — nad wylud
nioną i spustoszoną ziemią polską, ukrainną, białoruską,
litewską zapadała złowróżbna noc. I nie pod Chocimem
i Wiedniem, ale tam — w popalonych wsiach, zrujno
wanych miastach, na zarosłych zielskiem polach — ro
zegrał się „Trylogii” akt ostatni.

Mimo ogromnych
trudności, jakie
spadły na nękany
wojną kraj, boha
terowie Sienkiewi
cza rzadko na ogół

bywali głodni; rzadko kiedy
też chudły ich wypchane pie
niędzmi trzosy. Sprawa tym
ciekawsza, że większość z nich
potraciła swe wioski i płyną
ce z nich intraty, a służba w

wojsku, które samo mu-

siało starać się o wyżywienie
dla siebie i paszę dla koni,
które nieraz i po dwa lata nie
otrzymywało lafy, nie zapew
niała minimum egzystencji.
Skąd więc czerpali potrzebne
do życia (i użycia) środki?
Nasi rycerze mogliby niejed
no na ten temat powiedzieć,
ponieważ jednak autor nie u-

powaźnił ich do tego — musi-
my ich w tym wyręczyć.

la orda — własnych
miast i miasteczek.

Skoro przecież już zahaczy
liśmy o sprawy f-inansowe,
warto — naprawdę. warto

poświęcić im nieco więcej u-

wagi. Łatwiej będzie wtedy
zrozumieć niektóre ówczes
nych klęsk Rzeczypospolitej
przyczyny.

Z polityką finansową było u

nas kiepsko już pod koniec 16
wieku. Początek 17 przyniósł
z sobą (w 1620 r.) ciężki kry
zys monetarny. Jednym z je
go powodów było masowe wy
wożenie naszej monety zą
granicę, głównie na Zachód,
gdzie będący w obiegu pie
niądz posiadał znacznie
mniejszą niż w Polsce zawar
tość szlachetnego kruszcu.
Równocześnie „wiele się wnio
sło do Korony nieważnej mo
nety cudzoziemskiej z wielką

0EK0N0MI
SZLACHECKA

Trwająca
blisko 30 lat woj

na nie tylko odarła
Rzplitą z kresowych zdo
byczy. Wojna — co gor

sza — zdeptała jej gospodar
kę i tak już przed 1648 r. 1-
dącą szybko ku upadkowi.
Choć wtedy jeszcze, być mo
że, wielu nie zdawało sobie z

tego sprawy. Pochodzące z

tamtych lat opisy cudzoziem
ców przedstawiają Polskę ja
ko kraj kwitnący i bogaty:
„Jest to kraj obszerny, obfi
tujący w zboże i wszelkie
produkty potrzebne do życia i
wygód. A co do bogactw i
fortun prywatnych, te w ża
dnym* kraju nie
bezpieczone, jak
Polska to jeden
szych krajów".

Niezmierne te bogactwa by
ły przecież udziałem niewiel
kiej garstki „królewiąt”, po
większających fortuny bez
względną eksploatacją chłop
stwa i — szaleńczą, rabunko
wą gospodarką.

Szło wtedy na eksport —

zboże, skóry surowe (po .wy
garbowaniu za drogie pienią
dze odkupywane zagranicą),
woły, konie i — w ogromnych
ilościach drewno oraz z po
piołów drzewnych wyrabia
ny potaż. Na ten cel walono
całe puszcze. „Na potażu i
klepkach niejedna magnacka
wyrosła fortuna”. Przed 1648
r: pędzono z Polski dziesiąt
ki tysięcy wołów rocznie.
Słynne targi w Jarosławiu na-

są tyle u-

w Polsce...
z najbogat-

DĄB Z WIERZCHU
ZIELONY...

leżały do największych w Eu
ropie. Były lata, kiedy sprze
dawano na nich do 40 tys.
sztuk bydła i połowę tego
koni. Ważnym też artykułem
był miód. Panowie ruscy sa
mej dziesięciny miodowej o-

trzymywali za ogromną na
ówczas sumę 10 tys. złp.

O rozmiarach handlu zagra-,
nicznego mówią zachowane
dotąd ■fragmentaryczne dane.
Tak np. ok. 1630 r. wywóz
polskich towarów li tylko
przez Gdańsk i Królewiec
szacowano na przeszło 3 mi
liony złp. Import przez te por
ty idący wynosił ok. 2,5 min.
Co przecież godne uwagi:
wywoziliśmy głównie surow
ce; sprowadzaliśmy — prawie
wyłącznie przedmioty zbyt
ku.

Ale
całe to bogactwo nie

świadczyło bynajmniej o

zdrowiu gospodarki.
„Wiek 17 przejadał kapi

tały 16 wieku”. Inwestowano
rzadko i niechętnie w prymi
tywną gospodarkę, a rabun-

kowa eksploatacja ziemi 1 lu
dzi w której rolę szczególną

odgrywał system dzierżawny,
dawały rezultaty na krótką
metę. Wraz z nędzą chłopa
kurczył się rynek wewnętrz
ny, upadało rzemiosło. Feudał
kupował za granicą, chłop —

w ogóle kupował coraz mniej.
Ruinę wsi pogłębiał umacnia
jący się coraz bardziej sys
tem folwarczno-pańszczyźnia-
ny.

Może jeszcze straszliw
szemu spustoszeniu u-

legły wsie. Całkowicie
spalonych i wyludnio

nych wsi, do których nikt
przez dziesiątki lat nie wra
cał, gdzie żyzne niegdyś pola
stały się ugorami nie doliczył
by się. W latach siedemdzie
siątych było ich w Prusach
Królewskich 30 proc. Na zie
miach Ukrainy, Białorusi i
Litwie odsetek startych z zie
mi i wyludnionych wsi docho
dził nawet do 80 proc. W Ma-
łopolsce i innych rdzennie
polskich ziemiach były, jesz
cze w 18 wieku całe okolice
zupełnie bezludne. W zapis
kach z tego okresu czyta się
o... karczowaniu lasów tam,
gdzie przed wiekiem były
kwitnące gospodarstwa.

Otóż prawdą jest, że oddzia
ły wojskowe miały naówczas
dwa sposoby utrzymywania
się przy życiu (i — czasem

nawet zbogacenia) — żebrać
lub rabować własną ludność.
Z zasady wybierano tę dru
gą ewentualność. To, co o sto
sunku wojska do ludności cy
wilnej opowiadają dokumen-

szkodą dla Rzplitej". Nie po
magały przepisy i zarządzenia
— kiepska moneta zagranicz
na nadal
takw17
Polsce nie
te jeszcze
Batorego czy Zymunta Augu
sta, nie tylko pieniądze gdań
skie, kurlandzkie, ale także —

zalewała Polskę. I
w. kursowały w

tylko pieniądze bi
za Zygmunta III,

Na zgliszczach
Już nie tylko statystyka, ale najbardziej

nawet genialne pióro nie potrafiłoby przed
stawić) tego morza cierpień, jakie spadły na

ludność Rzeczypospolitej w drugiej połowie
XVII wieku. I trzeba powtórzyć za pisarzem,
że najszczęśliwsi jeszcze byli ci, którzy p o

prostu zginęli. „Po prostu” — bo wojny
prowadzono z obu stron z tak potwornym,
wyrafinowanym okrucieństwem, do jakiego
tylko zdolny jest mózg ludzki zaczadzony
wojną. „Mordujcie ich tak, żeby czuli, że
umierają". Tą maksymą Jeremiego Wiśnio-
wieckiego kierowali się i Polacy, i Kozacy,
i Tatarzy, i Szwedzi...

„Piekło odczepiło z łańcuchów wszystkie
zbrodnie i puściło je na świat... Życie stra
ciło wartość. Tysiące ginęły bez echa, bez
wspomnień...”

Tysiące? — wojny te kosztowały .Rzplitę
utratę z górą jednej trzeciej ludności. I nic
dziwnego. Na porządku dziennym była prak
tyka masowych mordów, kiedy to wycinano
całe wsie i miasteczka, nie szczędząc kobiet
ni dzieci. Kto ocalał z rzezi — szedł w jasyr.
„Kresy zaludniły dziewczętami wszystkie ha
remy ogromnego imperium tureckiego”. Ceny
na targowiskach niewolników spadły w nie-
notowany od stuleci sposób.

Ale to były tylko bezpośrednie ofiary
wojny. A kto policzy tysiące tych, którzy
wprawdzie ocaleli, ale... Tak np. Szwedzi
(nie oni jedni zresztą) podczas pacyfikowa
nia „zbuntowanych” wsi, wszystkim pozosta
łym przy życiu chłopom obcinali ręce. O-
gromna była także liczba obłąkanych — lu
dzi, których system nerwowy nie mógł znieść
przechodzących ludzkie wyobrażenie okru
cieństw wojny.

Do tych wszystkich potworności, gwałtów
i rzezi doszlusowały rychło inne nieszczęścia.
W roku 1652 i następnych przeciągnęła przez
Polskę dziesiątkując ludność „czarna śmierć”
— dżuma. Potem znów spadła na kraj w 1661
roku. Równocześnie pojawiły się straszliwe

epidemie głodu — które szczególnie srożyły
się w latach 1655—59, potem w 1662—63.

Czym się wtedy odżywiały masy ludności
— i to nie tylko wiejskiej? — Opowiadają o

tym pamiętniki i notatki z tamtych lat po
chodzące: W braku chleba i kasz żywiono
się papką z lebiody, względnie rdestu i in
nych zielsk, albo Chlebem wypiekanym z

mielonej kory brzozowej, bulw, skrzypu, ko
rzeni perzu lub odparowanych żołędzi. „Lu
dzie rzęsę leskową, lniane główki i sieczkę
ze słomy susząc melli, także makuchy tłukli
i jedf.i, krew bydlęcą (o ile się zdarzyła), kwa-
śnicę i trawska różne. — „W Podgórzu —

pisze inny autor — z lipowego liścia chleb
jedzą". Także liście z innych drzew i trawę.
W okresach powszechnego głodu podsta
wowym pożywieniem mas była trawa zwa
na manną (glyceria fluitans), którą suszono,
a potem w stępach otłukiwano i jedzono w

postaci kaszy...
Nic dziwnego, że wycieńczone głodem i fa

talnymi warunkami (setki tysięcy rodzin zo
stało bez dachu nad głową), organizmy były
niezmiernie podatne na najróżniejsze choro
by specjalnie — przewodu pokarmowego, nie
rzadko kończące się śmiercią. Niebywale
wzrosła też śmiertelność niemowląt. Prze
ciętna długość życia ludzkiego spadła w tym
czasie do... 18 lat.

Inną tragiczną pozostałością po latach woj
ny był — szerzący się natenczas masowo

syfilis. Mamy świadectwa, że chorowała na

tę straszną chorobę co najmniej połowa żoł
nierzy. (nie wymieniając chorych na nią kró
lów, czy magnatów). Szerzeniu jej sprzyjały
gwałty, jakich nagminnie tak obcy jak i
właśni żołnierze dopuszczali się na dziew
czętach i kobietach głównie wiejskich, a

także ogromne ilości prostytutek, ciągnących
razem z chorągwiami. Niektórzy autorzy
twierdzą, że na trzech dragonów przypadała
przeciętnie jedna „dragonka”.

Ale o tych sprawach „Trylogia” — książ
ka o miłości i wojnie — milczy...

Wojny, przewalające się po
kraju przez lat kilkadziesiąt
zadały gospodarce ostatni,
tym razem już morderczy
cios. Spośród wszystkich
miast Rzplitej — miast, które
po tym ciosie nie podniosły
się już nigdy, tylko Gdańsk
i' Lwów nie zostały spalone i
złupione. Warszawa, Kraków,
Poznań utraciły połowę lud
ności. W Wielkopolsce ludność
miejska spadła do 30 proc.
Na Mazowszu i Kujawach
straty były jeszcze większe.
Długą była lista miast, po
których zóstały tylkę zgliszcza
i popioły: Wilno, Inowrocław,
Brześć, Leszno, Łęczyca, Na
kło, Chojnice, Oświęcim, Star
gard... Małe miasteczka, takie
jak Mława, czy Ciechanów
podobniejsze były nędznym
wioskom. W Warszawie w

1676 r. było tylko „sześć więk
szych placów, dwa rynki”,
jak pisał jeden ze współczes
nych. Wraz z miastami upadł
ostatecznie i handel. Zniszczo
no też niewielkie zaczątki
przemysłu. Tak np. produk
cja ołowiu spadła po wojnie
z 50 do 14 tys. centnarów
rocznie, srebra — z 6 tys.
grzywien do... 300.

Ubytek
rąk do pracy, brak

narzędzi, ziarna siewne
go, bydła, zabudowań
gospodarskich i miesz

kalnych — wszystko to spo
wodowało, że po owym okre
sie wojen uprawą objęto le
dwie 20 proc, stanu przedwo
jennego. Znikńęły ostatecznie
większe gospodarstwa chłop
skie pojawiła się w zamian
ogromna liczba małorolny h
i komorników. Poważnie —

zmniejszyła się także wydaj
ność.

Nic też dziwnego, że eks
port zboża polskiego, który
przed 1648 r. osiągał (mowa
tylko o eksporcie przez
Gdańsk) 100 tys. łasztów, w

1660 spad} do 11 tys. W la
tach następnych był on jesz
cze mniejszy. Upadła również
na wielką skalę prowadzona
dawniej hodowla (w Wielko
polsce niektórzy właściciele
mieli do 10 tys. sztuk owiec),
nędzne ślady pozostały po
słynnych polskich sadach wy
cinanych bezlitośnie — jak
wycinano wtedy wszystko co

żyło. „Opustoszała Rzeczpos
polita, opustoszała Ukraina.
Wilcy wyli na zgliszczach
dawnych miast i kwitnące
niegdyś kraje były jakby
wielki grobowiec..."

BOHDAN CHMIELNICKI

ty z tamtych, czasów, napawa
zdumieniem i grozą. Żołnie
rze

jQC
kęs
niu
ku
niejszych okrucieństw,
dów i tortur. Na porządku
dziennym były wypadki o-

blegania, zdobywania i łupie
nia — niegorzej niż to robi-
brandenburskie, wołoskie,

łupili całe wsie, zabiera-
biedakom 'ostatni nieraz

żywności, a w poszukiwa-
pieniędzy i innego dobyt-
dopuszczali się najokrop-

mor-

Patrz, patronie
na nas z nieba...

Wśród licznych przyczyn,
które doprowadziły
Rzeczpospolitą do tra
gicznych klęsk w dru

giej połowie siedemnastego
wieku, celowo pominęliśmy
zjawiska znane nam z dzieł
jak i te, o których pisali jego - magały w walce —

krytycy.
Jednego wszakże nie chcie-

libyśmy pominąć — a miano
wicie wojska, mimo, iż ono

właśnie jest jednym, z głów
nych bohaterów „Trylogii”.

Sienkiewicz wielokrotnie
podkreśla niesłychaną dziel
ność polskich żołnierzy, doś
wiadczenia wojskowe nie
których dowódców. Nies
tety, te dwa czynniki nie po
trafiły przeważyć szali. Dla
czego? — Przede wszystkim
z tego powodu, że ówczesne
polskie siły zbrojne nie tyl
ko były nieliczne (w czasie
pokoju liczyły... 4 tys. żołnie
rza, podczas gdy poszczegól
ni magnaci dysponowali nie
jednokrotnie 5 i 6 tysiącami
— ludzi wchodzących w skład
ich wojsk prywatnych),
ale i dlatego, że w porówna
niu z innymi armiami wojska
Rzplitej były techniczne za
cofane. Przestarzałe 'uzbro
jenie, brak broni palnej, nie
dostatek piechoty i dział, brak
służby wywiadowczej, archa
iczna strategia, pamiętający
króla Ćwieczka system forty
fikacji. Nawet słynna husa
ria o której z takim uwiel
bieniem wspomina przy każ
dej okazji autor, była for
macją przestarzałą, nieruch
liwą, mało operatywną.

Zachował się z tamtych
czasów opis rynsztunku bojo
wego rotmistrza husarskiego,
którego autorem jest słynny
Beauplan. Otóż towarzysz
spod husarskiego znaku dźwi
gał na sobie, oczywiście, pan
cerz, na nim szablę, na głowie
misiurkę ze zwieszającą się aż
na ramiona żelazną siatką, u

pasa łuk, kołczan, nóż, kom-

plet srebrnych łyżek, dalej —

pistolet, wiaderko na wodę,
kańczug, postronek do wiąza
nia jeńców, kubeł do pojenia
konia, torbę, prochownicę,

róg, „garść” narzędzi itd. itd.
Czy wszystkie te „ciuchy” po-

należy
wątpić.

Oczywiście, nie ma co przy
pominać takiego anachroniz
mu jak pospolite ruszenie,
niekarność, prywatne tabory
wlokące się za chorągwią,
czy wyliczać inne, znane po
wszechnie grzechy jak ćma
„kortezan”, ciurów etc.

Nic też dziwnego, że w ta
kiej sytuacji wielu dowódców,
najwyższych nie wyłączając,
chętniej zdawali się na nad
przyrodzone auxilia i szcze
gólną ponoć sympatię niebios
dla szlacheckiej Rzeszypospo-
litej, niż na siłę oręża i woj
skową taktykę. Zachowane o-

pisy bitew pod Zborowem i
Beresteczkiem dowodzą nie
dwuznacznie, że bardziej wie-

siłęrzóno w cudotwórczą
świętych obrazów i relikwi
niż... w elementarne zasady
prowadzenia wojny.

I na koniec — jedna cie
kawostka. Jak wiemy —

choćby z Trylogii — skarb
królewski był zawsze pusty,
stąd też nigdy nie było pienię
dzy na opłacenie zaległego
żołdu nawet tej garstce, zwa
nej regularnym wojskiem
Rzeczypospolitej. Równocześ
nie jednak: Cecylia Renata,
żona Władysława IV chociaż
„przybyła do Polski prawie
naga (jak pisał ambasador
francuski w Polsce) ...prócz
bogatych posagów, jakimi ob
darowała dworskie panny, 4
milionów, które wysłała do
swego kraju oraz licznych
wydatków, jakie... czyniła, zo
stawiła jeszcze umierając go
tówkę 7 milionów złotych
polskich". Przypuszczamy że
w dobrej, złotej monecie.:..

Ale to tylko tak na margi
nesie...

<jrh i

szwedzkie i jakie kto tylko
chciał. Rozeznanie się w ich
wartości i ciągle ulegającym
zmianie kursie było dla prze
ciętnego obywatela rzeczą
niemożliwą — stąd też nadu
życia i spekulacje szerzyły
się na wielką skalę.

Równocześnie nastąpiła de
precjacja własnego pieniądza.
Złoty był złotym już tylko z

nazwy, bo wybijano go w sre
brze i to, począwszy od Zyg
munta III z coraz mniejszą
zawartością tego kruszczu.
Nastąpił nieunikniony w ta
kich wypadkach spadek war
tości pieniądza, a w ślad za

nim — ostra zwyżka cen. Jed
nocześnie — spadek
pieniądza obniżył
czynszów.

Prawdziwe klęski
we runęły jednak
dopiero za Władysława IV i
— szczególnie — Jana Kazi
mierza. Państwo zrezygnowa
ło z regulowania stosunków
monetarnych, przekazując pra
wo bicia monety prywatnym
finansistom. W ten sposób
rynek krajowy wydany został
na żer jeszcze potworniejszej
spekulacji. W 1659 r. jeden
z mincerzy monet wybił —>

zamiast za 2 miliony złotych
(bo na tyle zezwolił Sejm) za...

20 min. W oztery lata póź
niej inny mincerz Tynf wy
puścił na rynek za 6 min dro
bnej, najlichszej monety (tzw.
„tynf”). W sumie za panowa
nia Jana Kazimierza wybito
o kilkanaście milionów zł
więcej niż wynosiło realne
zapotrzebowanie. Naturania
ilość srebra w złotych zmniej
szono przy okazji do... jed
nej trzeciej dotychczasowej
zawartości.

Za panowania Jana Kazi
mierza zaczęto także zalewać
kraj (zasługa to głównie za
granicy) olbrzymimi ilościami
fałszywych pieniędzy — m. in.
masą prymitywnie wybitych
monet zwanych klepańcami. W
sumie — doprowadziło to do
istnego chaosu. Ciągły spadek
wartości pieniądza, brak za
ufania do obiegowej monety,
spekulacja, dzikie skoki cen,
brak jakichkolwiek agend
kredytowych (cały kredyt stał
na zastawie i lichwie) — nie
trzeba być ekonomistą, by
zdać sobie sprawę jak owe

kryzysy pieniężne i wydanie
rynku na pastwę przypadku
musiały się odbić na gospo
darce kraju. Oczywiście — tra
giczne koszty tego chaosu pła
cili przede wszystkim najbied
niejsi. Mamy z tamtych cza
sów wiadomości, że „przed ro
kiem, kiedy spadły klepacze,
jakie było między ludźmi za
mieszanie, jako się między
sobą zabijali, drudzy z despe
racji wieszali..,’'.

wartości
wartość

finanso-
na kraj
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Łóżka metalowe
i MAGISTRA EKONOMII na stanowisko Kle- ]
I równika Organizacji Produkcji i Norm Pracy,

KSIĘGOWA. TNŻYNTFRA Mrcn atutw a a ;

z siatkami, używane, w ilości 2.000 sztuk

sprzeda
Zarząd Kwaterunku i Zaopatrzenia Ro
botniczego PPB HiL — Kraków-Nowa

Huta, Kombinat — telefon nr 432-80.

Cena do uzgodnienia.

KSIĘGOWĄ, INŻYNIERA MECHANIKA d. s.

automatyki, INŻYNIERA MECHANIKA i
INŻYNIERA lub TECHNIKA CHEMIKA do

prac w Branżowym Ośrodku Normowania,
Ślusarzy", elektryków oraz pracow
ników NIEKWALIFIKOWANYCH. zatrud
ni natychmiast Fabryka Supertomasyny „Bó-
narka” w Krakowie, ul. Puszkarska 9. Zgło
szenia przyjmuje Dział Kadr.

KONSTRUKTORA urządzeń 1 | STARSZĄ KSIĘGOWĄ — zatrudni budowla-
STAZYSTĘ PO TECHNIKUM na spółdzielnia pracy w Krakowie. — Wyma-

K-6779

PRACOWNICY POSZUKIWANI

KIEROWCĘ SAMOCHODOWEGO z I kat.

prawa jazdy, zatrudni przedsiębiorstwo pań
stwowe. — Oferty z życiorysem: „Prasa” —

Kraków, Wiśina 2 — dla nr K-6788.

50 ROBOTNIKÓW NIEKWALIFTKOWA- •

NYCH, 10 MURARZY. 10 CIEŚLI i L STOLA
RZA — zatrudni na dobrych warunkach Za-;
rząd Budowlano-Montażowy Nr 1 „Centrum” j
Przedsiębiorstwa Przemysłowego Budowy Hu
ty im. Lenina. — Praca w akordzie. Stołówka.'
hotel, zapewnione. — Zgłoszenia przyjmuje
punkt werbunkowy Zarządu Budowlrno-Mon-

tażowego Nr 1 ..Centrum”, mieszczący się w

Hotelach Pleszowskich. barak nr 16 (doiazd
z Krakowa tramwajem nr 15). K-4834

TECHNIKA

przyrządów,
EKONOMICZNYM, SUWNICOWYCH war
sztatowych, ŚLUSARZY, OPERATORÓW
sprężarek elektrycznych, SPAWACZY elek
trycznych 1 acetylenowych wysoko kwalifiko
wanych, ELEKTRYKÓW do utrzymania ru
chu IV gr. BHP, MONTERÓW i POMOCNI
KÓW MONTERÓW wod.-kan i c. o., MANE
WROWEGO - ZWROTNICZEGO oraz PRA
COWNIKÓW niekwalifikowanych — przyj
mie natychmiast Przedsiębiorstwo Instalacji
Przemysłowych w Nowej Hucie Czyżyny-Łęg,
ul. Centralna. — Dojazd tramwajem nr 5 i 15
do Czyżyn, następnie autobusem nr 121.

gana praktyka w księgowości — wykształce
nie wyższe lub średnie. — Wynagrodzenie do
2.000 zł. — Zgłoszenia z życiorysem należy
kierować pod adresem: „Prasa” — Kraków,
Wiśina 2. dla nr K-6733.

Pompy wirowe

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni
„Samopomoc Chłopska” w Miechowie — za
trudni natychmiast INŻYNIERA względnie
TECHNIKA na stanowisko kierownika ekipy
remontowo-budowlanej, TECHNIKA względ
nie PRACOWNIKA zaznajomionego z praca
mi w zakresie inwestycji, na stanowisko In
spektora inwestycji. Warunki płacy i pracy
do omówienia codziennie na miejscu. — Re
flektuje się na siły z pełnymi kwalifikacjami
oraz odpowiednią praktyką. K-6667

Krakowskie Przedsiębiorstwo Transportowe
Handlu w Krakowie — zatrudni natychmiast:

5 Ślusarzy samochodowych.
7 POMOCNIKÓW ŚLUSARZY SAMO
CHODOWYCH w nowo otwartych warsz
tatach naprawczych,
7 KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH z

kat. prawa jazdy I, II, III.
Warunki płacy i pracy do omówienia na miej
scu w Dziale Kadr przy ul. Głowackiego 16 —

codziennie od godz. 6.30 do 11.30.
K-6762

Uproszczone sprawozdanie finansowe za rok 1961.

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA MIEJSKIEGO
NOWA HUTA, OSIEDLE TEATRALNE bloks 9.

w tysiącach złotych.

INŻYNIERÓW z uprawnieniami budow
lanymi na stanowiska kierowników budów,
TECHNIKÓW BUDOWLANYCH na sta
nowiska st. techników budowy,
INŻYNIERA lub TECHNIKA uprawnio
nego, na stanowisko st. inspektora BHP,
EKONOMISTĘ
mlsty budowy,
INŻYNIERÓW
santów,
TYNKARZY do
BOTNIKÓW
NYCH,

zatrudni natychmiast Krakowskie Przedsię
biorstwo Robót Eiewacyjno - Budowlanych w

Krakowie-Bieńczycach, ul. Kocmyrzowska 12.
Dla Kierowników Budów z uprawnieniami
istnieje możliwość udzielenia dotacji na opła
cenie wkładu na mieszkanie spółdzielcze. Pra
cownikom zamieszkałym w Krakowie zapew
nia się dojazd do Nowej Huty autobusem
Przedsiębiorstwa. Zgłoszenia przyjmuje Dział
Zatrudnienia i Płac. K-6669

na stanowisko st. ekono-

na stanowiska kosztory-

robót elewacyjnych I RO-
NIEWYKWALIFIKOWA-

— zatrudnią
pracy w po-
Zakładowym

pracy i płacy

MURARZY, TYNKARZY, CIEŚLI, MALA
RZY, LASTRIKARZY, PARKIECIARZY, RO
BOTNIKÓW niekwalifikowanych oraz KIE
ROWCĘ FURGONU z II lub HI kat. prawa
jazdy — zatrudni natychmiast r.a terenie mia
sta Krakowa — Krakowskie Przedsiębiorstwo
Budowlane w Krakowie, ul. Rydla 31. — Pra
cownikom zamiejscowym Przedsiębiorstwo
gwarantuje codzienny dojazd do swojego
miejsca zamieszkania. — Zgłoszenia przyjmu
je Dział Zatrudnienia i Płac Klak. Przeds.
Budowl — w Krakowie ul. Rydla 31.

jedno lub dwustopniowe, nowe lub

używane, zdatne do użytku, o wy
dajności od 800 —1200 1,/min., wy
sokość podnoszenia S. W . cd 34
do 50 m, z silnikiem elektrycznym
SZJd—64 b, napięcie 220 380 V,
jedną lub dwie

Część I.

Aktywa
•Stan na:

Pasywa
Stan na: 1

31 XII
1960 r.

31 XII
1961 r.

31 XII
1960 r.

31 XII
1981 r.

1. Środki trwałe (netto) 70.733 153.235 1. Fundusz statutowy 118.768 211.711

2. Materiały 47.409 45.538 2. Zobowiązania wobec
dostawców

3. Kredyty bankowe3. Produkcja w toku 59.037 40.340
17.339 9.308

4. Środki pieniężne 9.658 177 obrotowe 59.002 48.231
5. Należności od zlece- 4. Finansowanie inwest. _

__

niodawców i odbior-
32.374

5. Fundusze na inwesty-
cćw 25.781 cje i rem. kapitał. 3.234 14.328

6. Rachunki bankowe 6. Kredyty bankowe na
środków na inwest. inwest. i remon. kanit. — 1.196
i remonty 904 3.702 7. Fundusze specjalne

7. Inwestycje rozpoczęte — 4.260 i rezerwy 12.978 4.030

8. Pozostałe aktywa 82.748 145.944 8. Pozostałe pasywa 72.824 139.476
9. Strata — 2.710 9. Zysk 7.125 —

Razem 296.270 428.280 Razem 296.270 428.230

Część II Część III

Plan Wykon. Piań Wykon.
1. Sprzedaż ogółem 491.273 599.579 1. Wartość produkcji
2. Koszt własny sprze- ogółem na 1 zatrudn. 121 126

dąży 487.099 595.846 2. Należny fundusz za-

3. Zysk na sprzedaży 4.174 3.733 kładowy na 1 zatrud-
1.4 ,1—

2.174
4. Zyski nadzwyczajne — 3.374 nionego

3. Niedobory i szkody5. Straty nadzwyczajne — 9.817 4. Z tego przypisano do
6. Strata końcowa 3.626 2.710 zwrotu — 287

(—) TADEUSZ BALOWICZ (—) mgr lnż. JOZEF HEFFNER

(główny księgowy) (dyrektor)

Uproszczone sprawozdanie finansowe za rok 1961.

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA OGÓLNEGO
„ZETBEWU" — KRAKÓW, ŁOKIETKA 25

Część I. W tysiącach złotych.

Stan n a: Stan n a:

Aktywa 31 XII 31 XII Pasywa 31 XII 31 XII
1960 r. 1961 r. 1960 r. 1961 r.

1. Środki trwałe (netto) 23.574 32.963 1. Fundusz statutowy 44.969 64.979

2. Materiały 28.606 30.341 2. Zobowiązania wobec

3. Produkcja w toku 34.642 17.895
dostawców

3. Kredyty bankowe
20.429 21.756

4. Środki pieniężne 1.140 2.669 obrotowe 31.756 26.293
5. Należności od zlece- 4. Finansowanie inwest. ——

nioda-wców i odbior-
18.790

5. Fundusze- na inwesty-
ców 13.520 cje i rem. kapitał. 6.736 7.789

6. Rachunki bankowe 6. Kredyty bankowe na
środków na inwest. inwest. 1 remon. kapit. —

i remonty 657 563 7. Fundusze specjalna
7. Inwestycje rozpoczęte 2.355 243 i rezerwy 2.204 2.857

8. Pozostałe aktywa 10.370 24.211 8. Pozostałe pasywa 4.895 11.866

9. Strata — 7.865 9. Zysk 3.875 —

Razem 114.864 135.540 Razem 114.864 135.540

Część II Część III

Plan Wykon. Plan Wykon.
1. Sprzedaż ogółem 190.321 180.425 1. Wartość produkcji
2. Koszt własny sprze- ogółem na 1 zatrudn. 90 81

dąży 184.004 184.741 2. Należny fundusz za-

3. Zysk (strata) na sprze- kładowy na 1 zatrud-
dąży + 6.317 — 4.316 nionego 1.4 —

4. Zyski nadzwyczajne — 2.560 3. Niedobory i szkody — 2.800
5. Straty nadzwyczajne — 6.109 4. Z tego przypisano do
6. Zysk (strata) końcowy + 4.417 — 7.865 zwrotu. — 211

Zakłady Chemiczne Oświęcim
LEKARZA PSYCHOLOGA do
radni psychotechnicznej przy
Ośrodku Zdrowia. — Warunki
oraz mieszkaniowe do omówienia na miejscu.
Podania wraz z życiorysem kierować do Dzia
łu Kadr Zakładów Chemicznych Oświęcim.

K-6794

Zakłady Przemysłu Wapienniczego ..Kamień
Wielki” w Kamieniu Śląskim, powiat Strzelce

Opolskie, woj. Opole — przyjmą natychmiast:
— MGR EKONOMII na stanowisko asysten

ta dyrektora d. s. organizacji i zarządza
nia

oraz na stanowiska kierownicze:
— INŻYNIERA CERAMIKA względnie

CHEMIKA,
— INŻYNIERÓW względnie TECHNIKÓW

MECHANIKÓW,
— INŻYNIERÓW GÓRNIKÓW7,
— INŻYNIERA ELEKTRYKA,
— EKONOMISTÓW z wyższym i średnim

wykształceniem,
— TECHNIKÓW TECHNOLOGÓW mate

riałów wiążących.
Warunki płacy do uzgodnienia na miejscu. —

Po okresie próbnym istnieje możliwość otrzy
mania mieszkania. K-6651

zakupi natychmiast
CEMENTOWNIA „NOWA HUTA"

w KRAKOWIE.

Zgłoszenia prosimy kierować pod
adresem: Cementownia „Nowa Huta”
— tel. 434-77 — adres telegraficzny

CEMHUT — Kraków.

Wojewódzki Zarząd Dróg Publicznych, Szcze
cin, al. Niepodległości 42, zaangażuje z dniem
1 września br. MGR INŻYNIERA lub INŻY
NIERA na stanowisko kierownika RED? Li
piany. — Wynagrodzenie 3.500 zł. Mieszkanie
służbowe 3-pokoje z kuchnią i łazienką za
pewnione. K-6795 •

(—) JAN KOSTECKI

(główny księgowy)
(—) mgr lnż. HENRYK JAGIEŁŁO

(z-ca dyrektora d. s. technicznych)

Część I.

Uproszczone spravyozdanie finansowe za rok 1961
KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE

KRAKÓW, ul. SALWATORSKA 14
„ZACHÓD"

W tysiącach złotych’.

Aktywa
Stan na:

Pasywa
Stan

31 XII
1960 r.

na:

31 XII
1961 r.

31 XII
1960 r.

31 XII
1961 r.

1. Środki trwale (netto) 35.443 45.411 1. Fundusz statutowy 57.710 78.608

2. Materiały 30.332 30.571 2. Zobowiązania wobec

3. Produkcja w toku 26.424 20.562
dostawców

3. Kredyty bankowe
10.201 18.970

4. Środki pieniężne 1.301 2.071 obrotowe 34.212 29.125
5. Należności od zlece- 4. Finansowanie inwest. 4.171

niodawców i odbior- * 5. Fundusze na inwesty-
ców 17.670 29.680 cje i rem. kapitał. 13.154 10.942

6. Rachunki bankowe 6. Kredyty bankowe na
środków na inwest. inwest. i remon. kapit. 1.984 692

•i remonty 626 165 7. Fundusze specjalne
7. Inwestycje rozpoczęte 3.003 3.818 i rezerwy 3.017 4.989

8. Pozostałe aktywa 19.560 23.610 8. Pozostałe pasywa 6.315 6.620

9. Strata — — 9. Zysk 3.595 5.942

Razem 134.359 155.888 Razem 134.359 155.888

Część II Część III

Pian Wykon. Plan Wykon.

1.
2.

3.
4.

5.
6.

Sprzedaż ogółem
Koszt własny sprze
daży
Zysk na sprzedaży
Zyski nadzwyczajne
Straty nadzwyczajne
Zysk końcowy

231.746

223.929
7.817

4.567

235.119

225.061

10.058
4.874

8.990
5.942

1.

2.

3.
4.

Wartość produkcji
ogółem na 1 zatrudn.
Należny fundusz za
kładowy na 1 zatrud
nionego
Niedobory i szkody
Z tego przypisano do
zwrotu
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(—) ZENON BANAS

(główny księgowy)
(—) lnż. JOZEF SEBÓWKA

(dyrektor)

Ślusarzy
KAMIENIA
ROBOTNI-
— zatrud-

ŚLUSARZY REMONTOWYCH,
DO OBSŁUGI PRZEMTAŁOWNI
WAPIENNEGO oraz kilkunastu
KÓW NIEKWALIFIKOWANYCH
nią Krakowskie Zakłady Materiałów Izola
cyjnych w Zabierzowie k. Krakowa. — Za
kwaterowanie zbiorowe zapewnione. Warun
ki pracy 1 płacy do uzgodnienia na miejscu/-

K-6773

Krakowskie Przedsiębiorstwo Budowy Pieców

Przemysłowych — Kraków 28 — zatrudni na
tychmiast:

INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW ze spe
cjalnością budownictwa przemysłowego
względnie metalurgów,
INŻYNIERA lub TECHNIKA MECHA
NIKA,
TECHNIKA KALKULATORA,
EKONOMISTÓW ze znajomością zagad
nień n1anow’.n;a i kosztów,
MAGAZYNIERÓW ze znajomością branż

budowlanych,
ARCHIWISTĘ,
MASZYNISTKĘ kwalifikowaną ze zna
jomością stenografii,
MURARZY do robót szamotowych,
ROBOTNIKÓW niekwalifikowanych.

Zgłoszenia w Dziale Kadr KPBPP — Kraków
28, Krzesławice. — Dojazd tramwajem linii
nr 5 i 15 do bramy Gł. Huty im. Lenina. —

Dla murarzy i robotników zakwaterowanie w •

hotelach własnych KPBPP w Krzesławicach ‘

zapewnione. K-6723

Prezydium MRN w Trzebini — Miejski Za
kład Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej
— przyimie od zaraz do pracy: EKONOMI
STĘ, TECHNIKA lub INŻYNIERA BUDOW
LANEGO na stanowisko starszego inżyniera,
TECHNIKA BUDOWLANEGO z odpowiednią
praktyką na stanowisko kierownika ekipy re
montowej, TECHNIKA DROGOWEGO na sta
nowisko kierownika robót drogowych, oraz

REFERENTA TRANSPORTU. —

. Warunki

pracy i płacy do omówienia w biurze Zakła
du w Trzebini przy ul. Sycierczcwskiego nr 18
— II piętro. — Możliwość otrzymania miesz
kania na terenie Trzebini. K-6763

EKONOMISTĘ-ZAOPATRZENIOWCA z wyż
szym lub średnim wykształceniem — zatrudni
Fabryka Śrub w Żywcu-Sporyszu. Warunki

pracy i płacy do omówienia w Dziale Osobo
wym Fabryki Śrub — w Żywcu-Sporyszu, ul.
Grunwaldzka nr 5. K-6768

PRZETARGI

©

©to

i

Przedsiębiorstwo Budownictwa Miejskiego
Nowa Huta — przyjmie do pracy natychmiast
następujących pracowników:

INŻYNIERA lub TECHNIKA BUDOW
LANEGO z praktyką, na stanowisko st.

inspektora technicznego do Działu Pro
dukcji lub Działu Kosztorysowania,
PRACOWNIKA z wyższym lub średnim

wykształceniem i znajomością eksploatacji
maszyn budowlanych na stanowisko kie
rownika Wydziału Eksploatacji,
MURARZY, TYNKARZY, ZBROJARZY,
SPAWACZY z uprawnieniami, OPERA
TORÓW ŚLUSARZY, MECHANIKÓW
ELEKTRYKÓW oraz ROBOTNIKÓW nie
wykwalifikowanych do robót ziemno-be-
tonowych, transportowych, torowych i in
nych.

■ PRACOWNIKA do jazdy wózkiem aku
mulatorowym.

Warunki płacy wg Układu Zbiorowego Pracy
w Budownictwie. — Zgłoszenia przyjmuje
Dział Szkolenia i Kadr PBM — Nowa Huta,
Osiedle Teatralne, blok 9, pokój 22, parter.

K-6754

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska”
w Mszanie Dolnej, pow. Limanowa

OGŁASZA PRZETARG

na Wykonanie instalacji sanitarnej z dopro
wadzeniem zimnej i ciepłej wody do budynku
mieszalni pasz w Mszanie Dolnej.

Koszt, instalacji przewidziany kosztorysem
wynosi 25.000 zł.

Dokumentacja na powyższe roboty jest do

wglądu w biurze GS.
Oferty należy składać na nasz adres w ter

minie do 10 dni od daty ukazania się niniej
szego ogłoszenia.

Roboty winny być wykonane w ciągu mie
siąca sierpnia 1962. r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze oraz prywatne.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta.
K-6798

Uproszczone sprawozdanie finansowe za rok 1961.

TARNOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA OGÓLNEGO
TARNÓW, KRAKOWSKA 17

Część I. w tysiącach złotych'.

Aktywa
Stan na:

Pasywa
Stan

31 XII
1960 r.

na:

31 XII
1391 r.

31 XII
1960 r.

31 XII
1961 r.

1. Środki trwałe (netto) 4.124 1. Fundusz statutowy
— 13.245

2. Materiały — 10.058 2. Zobowiązania wobec
dostawców 8.260

3. Produkcja w toku — • 15.266 3. Kredyty bankowe
4. Środki pieniężne 852 obrotowe — 11.849
5. Należności od zlece- 4. Finansowanie inwest.

niodawców i odbior- 5. Fundusze na inwesty-
ców •— 7.391 cje i rem. kapitał. — 2.309

6. Rachunki bankowe 6. Kredyty bankowe nai
środków na Inwest. inwest. i remon. kapit.' —- 481
i remonty — — 7. Fundusze specjalne

7. Inwestycje rozpoczęte — 295 i rezerwy
— 1.341

8. Pozostałe aktywa — 5.624 8. Pozostałe pasywa — 4.793

9. Strata —
— 9. Zysk — 1.3?2

Razem — 43.610 Razem — 43.610

Część II Część III

Plan Wykon. Plan Wykon.

1. Sprzedaż ogółem 93.510 92.431 1. Wartość produkcji
2. Koszt własny sprze- ogółem na 1 zatrudn. 90 86

dąży 92.203 90.791 2. Należny fundusz za-

3. Zysk na sprzedaży 1.307 1.640 kładowy na 1 zatrud-

4. Zyski nadzwyczajne — 142 nionego
3. Niedobory i szkody

1 1.1
337

5. Straty nadzwyczajne — 450 4. Z tego przypisano do
6. Zysk końcowy 1.207 1.332 zwrotu — 179

(—) ZENON RYSIŃSKI
(główny księgowy)

(—) mgr-lnż. MIECZYSŁAW RAWSKI

(dyrektor)

\

Część I.

Uproszczone sprawozdanie finansowe za rok 1961. s

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA MIEJSKIEGO
„ZETBEEM" — KRAKÓW, al. SŁOWACKIEGO 39

w tysiącach złotych'.

354

1.3
1.547

94

Aktywa
Stan na:

Pasywa
Stan na:

31 XII
1960 r.

31 XII
1961 r.

31 XII
1960 r.

31 XII
1961 t.

1. Środki trwałe (netto) 45.344 62.418 1. Fundusz statutowy 74.407 97.537

2. Materiały 28.925 23.094 2. Zobowiązania wobec

3. Produkcja w toku 46.057 26.054 dostawców
3. Kredyty bankowe

17.859 12.265

4. Środki pieniężne 5.658 828 obrotowe 37.673 24.195
5. Należności od zlece- 4. Finansowanie inwest. 6.022

niodawców 1 odbior- 5. Fundusze na inwesty-
ców 19.315 24.107 cje i rem. kapitał. 16.408 13.637

6. Rachunki bankowe 6. Kredyty bankowe na
środków na inwest. inwest. i remon. kapit. __ 359
i remonty 5.211 85 7. Fundusze specjalne

7. Inwestycje rozpoczęte 3.619 569 1 rezerwy 9.810 5.525
8. Pozostałe aktywa 26.103 30.383 8. Pozostałe pasywa 5.659 4.053
9. Strata — — 9. Zysk 12.394 9.967

Razem 180.232 187.538 Razem 180.232 167.538

Część II Część III

Plan Wykon. Plan Wykon.
1. Sprzedaż ogółem 235.115 242.828 1. Wartość produkcji
2. Koszt własny sprze- ogółem na 1 zatrudn. 100 102

dąży 226.127 229.720 2. Należny fundusz za-

3. Zysk na sprzedaży 8.988 13.108 kładowy na 1 zatrud-

4. Zyski nadzwyczajne — 2.467 nionego
3. Niedobory i szkody

1.1 1.4
627

5. Straty nadzwyczajne — 5.608 4. Z tego przypisano do
6. Zysk końcowy 5.848 9.967 zwrotu —

65|

(—) ADAM BOBULA (—) mgr STANISŁAW KLUSZCZYŃSKI
(główny księgowy) <» (z-ca dyrektora d. s. ekonomicznych)

Krakowska Wytwórnia Protez
Przedsiębiorstwo Państwowe

Kraków, ul. Prądnicka 10

SPRZEDA W DRODZE PRZETARGU

NIEOGRANICZONEGO

1. samochód „Skoda” typ 1201 — furgon —

cena wywoławcza wynosi zł 27.000,
2. samochód „Skoda”, typ 1201 — furgon —

cena wywoławcza wynosi zł 22.500.
W przetargu mogą brać udział przedsiębior

stwa państwowe, spółdzielcze i nieuspołecz
nione, organizacje społeczne i osoby fizyczne.

Samochody można oglądać codziennie od

godz. 7 do 10 w miejscu przetargu.
Przetarg odbędzie się w dniu 20 sierpnia

1962 r., o godz. 10, w Krakowskiej Wytwórni
Protez — Kraków, Prądnicka 10.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo
ławczej należy wpłacić najpóźniej w przed
dzień przetargu w kasie Krakowskiej Wy
twórni Protez — Kraków, Prądnicka nr 10 —

względnie na konto w NBP III OM Kraków,
nr 707-6-76. K-6819

RudPrzedsiębiorstwo Budowy Kopalń
w Bytomiu
ogłasza, że

w DRODZE PRZETARGU
NIEOGRANICZONEGO

sprzeda samochód marki „Skoda” typ
Przetarg odbędzie się w Zakładzie

Kopalń Rud Nr 2 w Trzebini, w dniu 27

sierpnia br., o godzinie 11.
Cena wywoławcza wynosi 13.500 zł.
Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo

ławczej należy wpłacić, co najmniej w przed
dzień przetargu w kasie ZBK-2 w Trzebini.

Informacji udziela w każdy wtorek i czwar
tek od godz. 9 do 14 kierownik Sekcji Tran
sportu. — Biorących udział w przetargu obo
wiązuje Zarządzenie Min. Komunikacji, ogło
szone w Monitorze Polskim Nr 66, z dnia 23
VIII 1960 r. K-6806

1201.

Budowy

na

700
1

Krakowskie Zakłady Zabawkarskie P. T.
Kraków, ul. Straszewskiego 15,

tel. 266-86 i 509-78

OGŁASZAJĄ PRZETARG

wykonanie 850 szt. kluczy francuskich
szt. imadełek lanych do zestawu narzędzi

do majsterkowania — zabawka.
Odbiorca dostarczy odkuwki na wykonanie

powierzonych narzędzi.
Dokumentacja do wglądu w Dziale Produk

cji Przedsiębiorstwa.
Termin wykonania 20 wrzesień
Oferty należy nadsyłać do dnia
Otwarcie ofert nastąpi w dniu

1962 r., o godzinie 10, w biurze
Kraków, ul. Straszewskiego 15.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię
biorstwa państwowe, spółdzielcze oraz pry
watne. K-6816

1962 r.

15 VIII br.
16 sierpnia
KZZPT —

Spółdzielnia Pracy Przemysłu Skórzanego
„WATRA”

w Piwnicznej, ul. Węgierska 20, tel. 15
OGŁASZA PRZETARG

na wykonanie w budynku Spółdzielni w Piw
nicznej przy ul. Węgierskiej 20, w terminie do
dnia 31 grudnia 1962 r. następujących robót

wykończeniowych:
a) budowlanych,
b) wodno-kanalizacyjnych i c. o.,
c) elektrotechnicznych, .

oraz robót związanych z:

d) zagospodarowaniem parceli,
e) ogrodzeniem terenu.

Dokumentacja projektowo - kosztorysowa
warunki przetargu, znajdują się do wglądu
biurze Spółdzielni w Piwnicznej, ul. Węgier
ska 20, codziennie w godzinach od 8 do 14.

Oferty w zalakowanych kopertach należy
złożyć w biurze Spółdzielni do dnia 15 sierp
nia 1962 r.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu
16 sierpnia 1962 r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo dowol
nego wyboru oferenta oraz prawo wykorzy
stania oferty częściowo względnie unieważ
nienia przetargu. K-6800

i
w

Sprzedaż Zguby
SAMOCHÓD „Opel Olim
pia” — stan bardzo do
bry, cena 24.000 — sprze
dam. Oświęcim, March
lewskiego 12/3. Ch-10320

BIEŃ Władysław zgubił
przepustkę stałą nr 3207,
wydaną przez „Gazy Te
chniczne” w Oświęcimiu.

P-74S

SPRZEDAM „Wartbur
ga” — stan bardzo do
bry, przebieg 35.000 km.
Koszalin, telefon 39-15 od
godz. 9 do 18. K-6703

KONIECZNY Zbigniew,
Kraków, Pstrowskiego 7
m. 1, zgubił legitymację
szkolną, wydaną przez
ZSPS. 12245-g
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Kotłownia dla Szpitala
im. St. Żeromskiego

Wieloletnie borykanie się
z brakiem odpowiedniej
kotłowni w szpitalu nowo
huckim — choć częściowo
zostanie zakończone w je
sieni br. Obecnie prace
przebiegają sprawnie i wy
konawcy PBM, PIP, Za
rząd Budowy Pieców Prze
mysłowych i ZIS dołożą
wszelkich starań, by w li
stopadzie br. można było
chociaż częściowo urucho
mić nową kotłownię. Spra
wna praca szpitala jest w

dużym stopniu uzależniona
od budowy tej kotłowni.
Żywot starej kotłowni jest
stale prolongowany. Była
ona zbudowana dla obsłu
gi szpitala o 400 łóżkach,
a nie jak dzisiaj prav.de
900. Poza tym z kotłowni
korzysta Wojew. Stacja
Krwiodawstwa w Nowej
Hucie.

Warte nailaiowania

Wreszcie w estetycznym
lokalu

Ostatnio przy ul. Miodo
wej 11 po kapitalnym re
moncie otwarto Biuro -E-
widencji Ludności Dzielni
cy Stare Miasto. Kilka po
koi otrzymało naprawdę e-

stetyczne urządzenie: no
woczesne meble z metalu
i plastyku. Odnowiony lo
kal i odpowiednio wyposa
żony stwarza przyjemne
warunki pracy dla 8 osób
oraz dla licznych klientów,
których przez biuro prze
wija się dziennie ponad
100. (aks)

• GRZEGÓRZKI •

I o tym trzeba wiedzieć

Dziś temat zupełnie nie
atrakcyjny, ale jednak cie
kawy i potrzebny. W Kra
kowie mamy 7 cmentarzy
o powierzchni 66,06 ha.
Cmentarz Rakowicki po
wstał w 1803 roku, a Pod
górski — w 1900. Do mia
sta włączone zostały w

1942 r. cmentarze w Proko
cimiu, Woli Duchackiej,
Pychowicach, Bronowicach
,i Kobierzynie. Specjalną
opieką otaczane są cmen
tarze wojenne. W Borku
Fałęckim, Skotnikach, przy
Barbakanie i na Prandoty
znajdują się 4 cmentarze

żołnierzy radzieckich.

Sprawy cmentarne nale
żą obecnie do DRN Grze
górzki. Na rok bieżący
przeznaczono 800 tys. zł na

konserwację cmentarzy, a

100 tys. zł na opiekę nad
grobami żołnierzy.

Na Cmentarzu Rakowic
kim grzebie się zmarłych
na uzyskanych miejscach
po starych grobach. Obec
nie Cmentarz Rakowicki
jest całkowicie zapełniony
i trzeba możliwie szybko
pomyśleć o przygotowaniu
cmentarza w Batowicach (i
o dojeździe do niego). Na
Rakowicach chować będzie
można zmarłych tylko do
końca br. (aks)

Dlaczego ?
• Zdrzemnął się zegar

ścienny w hallu Poczty
Głównej (dział
paczek) i stale
mylną godzinę?

• W okresie
nych wyjazdów

nadawczy
pokazuje

wzmożo
na' wczasy

i powrotów z urlopów od
czuwa się bardzo brak ta
ksówek bagażowych w o-

kolicy dworca osobowego.
• W sklepach papierni

czych bfak zeszytów szkol
nych liniowanych i opraw
na zeszyty. A
kres zakupów
począł.

9 Znów
tramwaje kursują
gularnie i dlaczego w wo
zach nadal wiszą nieak
tualne reklamy? (aks)

przecież o-

już się roz-

krakowskie
niere-

Kierownik Zakładu przy ul.

Lwowskiej 2 — Józef Łyko
wypróbowuje wartość użytko
wą rozpylacza szklarniowego.
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I I Króciutko

ze Starego Miasta
Po kilkuletnim wędrowaniu

po różnych lokalach ostatnio
Prezydium DRN Stare Miasto
oddało dwupokojowe pomie
szczenie przy ul. Waryńskiego
12 dla Dzielnicowego Komite
tu Ligi Kobiet. Lokal jest od
nowiony, ale mimo pomocy
Prezydium DRN ma znaczne

braki w wyposażeniu. Stąd
prośba do spółdzielni dzielnicy
Stare Miasto, by zafundowały
kobietom np. szafę, stolik, kil
ka krzeseł.

Od 7 lat przewodniczącą (i
to bardzo energiczną) jest An
tonina Grucowa. Zorganizowa
ła ona wiele kursów, a obec
nie kobiety i dziewczęta ko
rzystać będą z kursu gospo
darstwa domowego, kursu
kroju i szycia, pielęgnacji

niemowląt i chorych oraz kur
su kosmetycznego. Ponadto
Liga Kobiet zaangażuje siły
fachowe, m. in. lekarzy, praw
ników do wygłaszania cyklu
odczytów. Kobiety Starego
Miasta chcą też zainteresować
się warunkami bhp w zakła
dach pracy Starego Miasta.'

Obiektywnie trzeba przyz
nać, że ten dzielnicowy Ko
mitet Ligi Kobiet znajduje się
w czołówce komitetów krako
wskich. Wiele cennej inicjaty
wy zostaje szybko wprowa
dzone w czyn, wiele młodych
dziewcząt ma możność naucze
nia się zawodu. W prelekcjach
bierze udział wiele osób.

W nowym lokalu z pewno
ścią praca energicznych kobiet
pójdzie jeszcze lepiej. (-aks)

• PRAWIE wszystkie
„zebry” zostały odnowione.
• ZAŁAMANIE murupr~g
wejściu do urzędu telegra
ficznego przy ul. Wielo
pole nie może być przecho
walnią skrzynek „działa
jącego” obok kiosku z o-

wocami. ° MIESZKAŃCY
nowych osiedli na Grze
górzkach narzekają, że

projektanci nie pomyśleli u

odpowiednim pomieszcze
niu na pojemniki na śmie
ci. • PRZY „MATECZ
NYM” w godzinach szczytu
tworzą się duże „korki".
które aktualnie jeszcze
bardziej rosną, gdyż MPK

przeprowadza wymianę to
ru, a przejazd dla samocho
dów jest bardzo wąski. •

WIŚNIE NADAL są drogie,
bo za ich kilogram trzeba
płacić 16 zł. • JUZ GD
MOGILAN na skraju szo
sy stoją chłopcy z grzyba
mi i poziomkami. Niestety
zbyt „słono” cenią swój
towar.

(aks)

^abierz z sobą
na wczasy

półkach kra-
Medycz-

1) można
. ciekawe

Encyklo-

Ostąfnio na

kowskiej Księgarni
nej (Plac Mariacki
znaleźć niezwykle
wydawnictwo: Małą
pedię Przyrodniczą PWN (ce
na zł. 85.—)• Tematyka ency
klopedii w największym skró
cie to: matematyka, energia,
materia, wszechświat, ziemia,
życie, roślina, zwierzę, czło
wiek.

Jeśli by bardziej zagłębić sic
w tę tematykę można w niej
znaleźć prawdziwą kopalnię
najciekawszych zagadnień.
Oto np. w części dotyczącej
roślin jest mowa m. in. o tem
peraturach w których poszcze
gólne rośliny. giną z zimna
lub... gorąca, o uszlachetnianiu

roślin, o kalendarzu prac o-

grodowych. Można się z tej
encyklopedii dowiedzieć z ja
ką szybkością porusza się ło
soś i jak długie są skoki lwa,
żaby, pchły, jaka jest przy
bliżona granica wieku rozmai
tych zwierząt-..

Według zawartej w ency
klopedii tabelki można rów
nież samemu stawiać progno
zę pogody. Prognozę opartą
zarówno na przesłankach nau
kowych, (zachowanie się baro
metrów) obserwacji (rodzaj
chmur) jak i ludowych pro
gnoz (np. Jaki Jakub do po
łudnia, taka też

dnia).
Taik więc nie

przesadą nasza

W tytule „Encyklopedię Przy
rodniczą” można z powodze-

niem zabrać na wczasy jako
jedyną ale za to wszechstron
ną, pasjonującą a przy tym
wzbogacającą nasze wiadomo
ści lekturę. Ponieważ Ency
klopedia ma aż 849 stron, le
ktura ta wystarczy nawet na

najbardziej zadeszczony mie
siąc. (hz)

zima do gru-

będzie chyba
rada zawarta

Przyspieszyć budowę
drogi na Chorągwią

Rejon Eksploatacji Dróg Pu
blicznych buduje drogę przez
Wieliczkę do stacji telewizyj
nej na Chorągwicy. Niestety
tempo robót jest bardzo śla
mazarne. Już są poważne o-

późnienia i niewiadomo kiedy
droga zostanie ukończona.

To samo przedsiębiorstwo
ma budować w roku przy
szłym ul. Dembowskiego w

Wieliczce. Widząc postęp ro
bót na poprzedniej budowie
mamy poważne obawy czy
przebudowa ulicy Dembow
skiego będzie prowadzona w

terminie, (cm)

CZY WIECIE, ŻE

Na przebudowę Rynku Kra
kowskiego zużytkuje się 1 200
m rur wodociągowych, 1200
m rur gazowych oraz 12.600
m kabla. Nie trzeba doda
wać jak trudne było zdobycie
tych reglamentowanych mate
riałów. Jeśli chodzi o kabel to

jego dostawy zapewnił czyn
produkcyjny załogi krakow
skiego „Kabla”.

ze

Obiektywnie trzeba stwier
dzić, że poczta ma duże osią
gnięcie jeśli chodzi o uspraw
nienie w doręczaniu zwykłych
przesyłek. Bardzo często np
listy wrzucone do skrzynki w

Krakowie — następnego dnia
były już u celu przeznaczenia.
Również niedokładnie adreso
wane listy prawie zawsze do
chodzą do rąk odbiorcy.

Gorzej natomiast jest
służbą telefoniczną oraz tele
graficzną.

Dlaczego np. telefonistki z

Krakowa nie chcą przyjąć roz
mowy z Zakopanego o godz.
6 40. Podobno o 7 kończą pra
cę i dlatego klient musi tracić
czas i pieniądze (do siódmej
jest zniżka). Dlaczego zbyt czę
sto mylnie wybierają numery
i oświadczają klientom, że np.
żadany numer się nie zgłasza.
Dlaczego nie poinformują cze
kającego 2 godziny abonenta
co jest powodem nie otrzyma
nia tak długo rozmowy.

Reklamować można na

,.02”. Konia jednak'z rzędem
temu kto połączy się z tym
numerem. Dlaczego?

Od FIS-u po przebudowie
centrali i uzyskaniu dodatko
wych połączeń rozmowa z Za
kopanem nie miała bvć nisdy
problemem. Rzeczywiście jest
inaczej. Na Zakopane czeka się
do 3 godzin.

nr

Wystawa prac
Andrzeja Pietscha
Jeszcze tylko kilka dni otwarta

będzie w Garnizonowym Klubie
Oficerskim ul. Bitwy pod Leni
no 1 interesująca wvstawa prac
Andrzeja Pietscha. Artysta wy
stawił blisko 30 grafik a także

płyty cynkograficzne. Krótkie ob
jaśnienia co to jest drzeworyt, li
tografia, akwaforta— uzupełniają
ekspozycję. Mówimy: grafika, ry
sunek — czym różnią się te poję
cia, na

talowa

baczyć
Dużo

(Piestch jest znanym taternikiem)
pełne ekspresji
„Grań II”, płyta do pracy
zaż beskidzki”, a dalej „I
król”, piękna „Nefretete”. Radzi
my obejrzeć, (ż)

czym polega technika me-

możemy przeczytać i zo
na tej ciekawej wystawie,

motywów górskich

„Wantule”,
,Pej-

,Stary

UJ Zakładach Art. Gospodarstwa Oottiowsge

Skromny autor

poważnych usprawnień
KAROL MICYUSZ jest wielokrotnym racjonalizatorem

Zakładów Przemysłu Terenowego Artykułów Gospodar
stwa Domowego. Od 1959 r. zgłosił aż 16 wniosków racjo
nalizatorskich. Żeby wymienić tylko dwa najciekawsze,
trzeba powiedzieć o automacie do produkcji skobelek do sno-

powiązałek oraz o wirówce do cynkowania.
Automat przerobił ze starej szpilkarki. Pracuje on z o-

gromną wydajnością, robi dziennie tyle, ile muslałoby ro
bić w ciągu 2 dni czterech ludzi.

jestmleszczeń. Produkcja
tymczasem nie byle jaka: się
ga 100 min złotych rocznie. W
stosunku do 1959 roku ozna
cza to stuprocentowy wzrost
zadań.

BRYGADA MŁODZIEŻOWA
ZMS

w

Brygada młodzieżowa ZMS 'montuje latarki kieszonkowe.

Oprócz starych fachowców któ
rzy pracują w zakładzie ponad 10
lat jak Karol Micyusz, Irena Ste-

faniszyn, montująca zespoły do
latarek kieszonkowych, Wanda
Kołton — montująca latarki, a

także sam dyrektor zakładu Ju
lian Roth, pracuje tutaj
dzieżowa brygada ZMS.
dzistka —

jest w tej
stępuje ją
ją 30 tys.
nie. Jest to dwa razy więcej niż
w okresie, gdy nie zorganizowa
no jeszcze gniazda montażowego
1 nie zespolono dziewcząt w 5-

sobową brygadę.

mło-

Bryga-
Maria Krzysztoforska
chwili na urlopie, za-

Julia Rybak. Montu-
szt. latarek miesięcz-

i-o-

NOWOŚCI BRAK, BO...

A teraz jeszcze kilka słów
o tzw. godzinach „słabego ru
chu”. Na okładce książek te
lefonicznych poczta reklamuje
by korzystać z rozmów w go
dzinach słabego-ruchu. Nieste
tywczasieod20do24—to
są naprawdę godziny silnego
ruchu. Każdy chce skorzystać
z ulgowej taryfy.

Nie lepiej jest też z depesza
mi. Nadchodzą zniekształcone
lub wogóle nie nadchodzą z

winy poczty. Przykładów ma
my wiele. (aks)

Z kroniki
MO

31 lipca o godz. 9.10 w Nowej
Hucie na skrzyżowaniu Al. Leni
na z ul. Orkana została potrącona
przez motocykl marki Jawa (kie
rowca Rudolf Kozioł zam. o*
Szkolne bl.* 3) Genowefa Mas lor-

ska (ur. 1910 zam. Czernichów!

doznając ogólnych potłuczeń,
chodzenie
Kraków.

prowadzi KRD

Oa.

MO

❖
31 lipca o godz. 15.40 na ul. 3

ja motocyklista Andrzej Hartabus

(ur. 1938 zam. Sułkowice) najechał
na samochód osobowy . :i

„Warszawa” prowadzony prz*v
Jana Sowińskiego (ur. 1936 zam

Pułaskiego 20). Motocyklista do
znał złamania prawego podudzia.
Przyczyna wypadku — za bliska

odległość między pojazdami.
*

30 lipca w miejscowości Ga1

pow. Kraków spłonął częściowo
budynek mieszkalny Stanisława
Wacława. Straty wynoszą około

tys. zł. Przyczyn pożaru dotych
czas nie ustalono. Dochodzenie

prowadzi KP MO Kraków, (ż)

Kto za

Ma.

ocfpoee/fe?
Przed pięcioma laty Żupa

Solna rozpoczęła budowę blo
ku mieszkalnego o 18 miesz
kaniach który oddany został
niedawno do użytku. Poprzez
przesunięcie lokalizacji o kilka
metrów trzeba było podbierać
skarpę co spowodowało osu
nięcie się ziemi i w tej chwili

zagrożony jest sąsiedni budy
nek.

Usunięcie szkód i- zapobie
żenie dalszemu usuwaniu się
ziemi będzie kosztowało praw
dopodobnie około 1 min. zł.
Ciekawi jesteśmy kto za to

niedbalstwo poniesie odpowie
dzialność? (cm)

Nowohuckie dzieci
dobrze się uczą

Brakoroby...
tym razem meblarscy

O brakorobach pisaliśmy
wielokrotnie. Dziś jeszcze je
den kwiatek z tego wciąż nie
stety kwitnącego ogródka.
Równo rok ternu 27 lipca 1961
roku ob K. nabył na raty w

sklepie WCH przy ul. Mon
telupich komplet mebli. Był
bardzo zadowolony. Jednak
szczęście ob. K. nie trwało
długo. Już po paru tygodniach
meble popękały. Zgłosił rekla
mację. Po jakimś czasie przy
był fachowy pracownik, skleił
popękaną szafę i zdawało się,
że na tym zakończą się kłopo
ty szczęśliwego nabywcy.

Niestety poroniony twór Ol
sztyńskiej Fabryki Mebli —

bo ona wyprodukowała piękny
komplecik — wkrótce ponow
nie dał o sobie znać. Znów
męble popękały. Klient rekla
mował, Wojewódzkie Przed
siębiorstwo Handlu Meblami
reklamowało, sklep reklamo
wał. Na próżno. Posiadacz ma
honiowego kompletu „schodził
nogi”. Wreszcie powołano ko
misję, która zdecydowała „po
stwierdzeniu przez nas słusz

ności ponownej reklamacji
wystąpiliśmy do Olsztyńskiej
Fabryki Mebli z ponowną re
klamacją. Na pismo nasze nie
otrzymaliśmy odpowiedzi, jak
również nie przyjechał praco
wnik fabryki celem załatwie
nia powyższej sprawy. Prosi
my przeto o anulowanie trans
akcji z ob. K. i zwrot należ
ności."

Meble zabrano... i klient zo
stał na lodzie. Ani kompletu
mahoniowego ani zwrotu pie
niędzy. Chodzi od dwóch ty
godni od „Annasza do Kajfa
sza”, śpi na ziemi, je na pa
rapecie i przechodzi granice
siódmej cierpliwości.

Więc zapytuje grzecznie ja
kie są granice kpienia sobie z

nabywcy? Wydaje się, że zo
stały już dawno przekroczo
ne.

Winnych należy pociągnąć
do odpowiedzialności a okpio-
nemu nabywcy należy natych
miast zwrócić pieniądze.

(Jeż)

CHIRURGICZNY, INTERNISTY
CZNY, OKULISTYCZNY, LA
RYNGOLOGICZNY: Nowa Huta;
NEUROLOGICZNY: Botaniczna 3.

Ostry dyżur gruźliczy: dla

mężczyzn — Skawińska 8, dla ko
biet — Wola Justowska.

terów Getta 18, Dzierżyńskiego
36 b, Osiedle Wandy 23 — Nowa

Huta.

Największą Jednak dumą
Karola Micyusza jest wirów
ka do cynkowania. Opracował

■ją wspólnie z Józefem Kró
lem. Opierali się na literatu
rze fachowej, ale przede
wszystkim na swoich zdolno
ściach do techniki. Wirówka
zmechanizuje proces techno
logiczny. To co dotychczas
musiano wykonywać ręcznie
w uciążliwych warunkach
pracy (opary cynku), teraz bę
dzie robić automatycznie,
hermetycznie zamknięta wi
rówka. Wydajność wzrośnie
dziesięciokrotnie. Będzie lep
sza jakość cyny i zmniejszy
się jej zużycie. A jest to ma
teriał nietani bo kosztuje
130 zł za kilogram.

W tej chwili wirówka jest w

trakcie montażu. Za jakiś mie
siąc rozpocznie produkcję. Wnio
sek racjonalizatorski niezwykle
cenny, zważywszy, że Zakłady
wykonują prace cynkownicze nie

tylko na użytek własny, ale 1

dla wszystkich zakładów przemy
słu terenowego z trzech woje
wództw południowych.

Nowością produkcyjną Za
kładów będzie jedynie... żelaz
ko o nowym rozwiązaniu kon
strukcyjnym. Mianowicie
przez wyeliminowanie impor
towanego kantalu oraz drogie
go mikamitu obniży się cenę
jego produkcji o około 30
proc. Nowe żelazka mają być
równie dobre jak poprzednio
produkowane i ukażą się z

końcem roku w sprzedaży.

Niestety więcej nowości nie
planuje się. Dlaczego? Po
prostu dlatego, że brak jest
zainteresowania materialnego
Zakładu we wprowadzaniu no
wości produkcyjnych. Wręcz
przeciwnie, każda <nowość po
chłaniająca czas i materiały
może narazić zakład na stra
ty. W zamian nie otrzyma on

jednakże nic. Sprawa warta

chyba uregulowania, (bz)

Jak wykazuje statystyka
Wydziału Oświaty DRN Nowa
Huta dzieci nowohuckich szkół

uzyskały w br. o wiele lepsze
wyniki niż w latach ubiegłych.
Do klas wyższych w szkołach

podstawowych uzyskało pro
mocje 94 proc, młodzieży.

Najlepsze wyniki notowano

w klasach do piątej, natomiast
w klasach wyższych było nie
co gorzej. Ze statystyki wyni
ka, że najmniej ocen niedosta
tecznych młodzież otrzymała z

języka polskiego, matematyki,
fizyki i historii.

Po oddaniu do użytku nowej
szkoły na Wzgórzach Krzesła-
wickich najmłodsza nasza

dzielnica ma 20 szkół. W szko
łach podstawowych z nowym
rokiem szkolnym rozpocznie
naukę 17.232 młodzieży w tym
3.135 pójdzie po raz pierwszy
do szkoły. Orientacyjnie poda-
jemy, że w br. przyrost mło
dzieży szkolnej wyniesie ok. 2
tys., co wpłynie niewątpliwie
na dalsze pogorszenie warun
ków nauczania. Zagęszczenie
w szkołach nowohuckich jest
największe w Krakowie i do
chodzi do 80 uczniów w jednej
klasie. Na ogół nauka odbywać
się będzie na trzy zmiany, je
dynie w gromadach: Mogiła,
Pleszów i Branice młodzież
będzie miała jedno-zmianową
naukę.

STARY: „Szczęście Frania” —

19.15; pozostałe teatry nieczynne.

MAŁO ZNANY A WAŻNY
Zakład ten jest mało znany
przecież jest on jedynym

rozpy-
których
10 tys.
już 16

pro-
opylaczy przeciwko

ziemniaczanej wynosi
sztuk. Zapotrzebowa

nie jest znacznie więk-

a

w kraju producentem
laczy szklarnianych,
w br. da na rynek
sztuk a w przyszłym
tys. Natomiast roczna

dukcja
stonce
40 tys.
nie na

sze, niestety z powodu braku
miejsca nie można poszerzyć
tej produkcji.

Otóż to, ciasnota jest naj
większą w tej chwili bolącz
ką zakładu. Zorganizowany
przed 11 laty z kilku małych
warsztatów gnieździ się w

dziesięciu miejscach. Dopiero
w 1965 roku przewidziana jest
budowa nowoczesnych po-

Wielokroiny racjonalizator Zakładu mistrz Karol Micyusz
Fot. J. Uiberall

BL,ixI-SK
*
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A P O LLO: „Babette 'dzle
na wojnę” (fr„ od 12 lat) —

15.45, 18 , 20.15. CHEMIK: „Dwaj
panowie N" (poi., 16 lat) — 19.
CASSINO: „Rewia snów” (austr.,
16 lat) — o zmroku. ISKIERKA:

„Rozstanie” (poi., 16lat) —1730.

19.45, KLEPARZ: „Biedni ale

piękni” (wł., od 18 lat) — 15.45,
18, 20.15. — KRAKUS:

„Alba Regla” (węg., 16 lat) —

15.45, 18, 20.15. KULTURA: „Dzie
wiąty krąg” (jug., 12 lat) — 18,
20.15. MASKOTKA: „Tajemniczy
rewolwer” (ang., 16 lat) — 15.30,
17.45 , 20. MELODIA: „Dwaj pano
wie N” (poi. 16 lat) 15.45, 18 , 20.15.
MIKRO — nieczynne. — MINIA
TURKA: Program dla dzieci —

15, Aktualności — 16. „W obronie

mojej miłości” (fr., 16 lat) — 17,
19. MŁODA GWARDIA: „Sekre
tarz Rejkomu” (radź., 12 lat) —

15.15. 17 .30, 19.45. ROTUNDA:

„Gdy byliśmy młodzi” (bulg., 14
lat) — 17, i9. STUDIO — nie
czynne. SZTUKA: „Francuzka
1 miłość” (fr., 13 lat) — 15.30, 18,
20.30. SYGNAŁ: „Pętla” (poi.
od 16 lat) — o zmroku. — TĘ
CZA: „Edward 1 Karolina” (5r„
16 lat) — 19.30. UCIECHA: „Rio
Bravo” (USA, 12 lat) — 14.45,
17.30 , 20.15. WANDA nieczyn
ne. — WARSZAWA: „Najemny
morderca” (wł., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. — WISŁA: „Człowiek zza

biurka” (wł„ od 16 lat) — 15.45,
18, 20.15. — WOLNCSC: „Miłość
i gniew” (ang., 18 lat) — 15.45, 18,
20.15. — WRZOS: „Opowieść o

prawdziwym człowieku" (radź.,
14 lat) — 15.45, 18, 20.15. ZDRO
WIE, ZUCH, ZWIĄZKOWIEC —

nieczynne.
KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: „Et caetera pana pułko
wnika” (wł., 18 lat) — 15.45, 18,
20.15. Mała sala ŚWITU: „Skok o

świcie” (radź., 16. lat) — godzina
— 17, 19. ŚWIATOWID: „Traper
z Kentucky” (USA. 16 lat) —

15.45, 18 , 20.15. Mała sala ŚWIA
TOWIDA: „Rozkaz zabić" (ang.,
18 lat) — 17, 19. BALLADYNA:

„Pięć łusek" (NRD, 16 lat) — '9.
SFINKS: „Kobieta w szlafroku”

(ang., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15,
SKAWINA. Junak: „Wicehrabia

de Bragelone”.
WIELICZKA. Górnik: „Garso-

mera".

Godz. 5.30: Stan pogody i wia
domości. 5 .36: Muzyka. 6.15: Radio
— reklama. 6 .30: Stan pogody
i dziennik. 6.43: Prognoza pogody
i program dnia. 6.50: Gimrsty
ka. 7 .00: Muzyka. 7 .30: Stan po
gody 1 dziennik. 7 .40: Przegląd
prasy. 7.50: Koncert dla wczaso
wiczów. 8 .30: Stan pogody i wia
domości. 8 .35: „Od Ikara do Łun-
nika”. 8.55: Muzyka 'symfonicz
na. 9.30: Audycja Redakcji Eko
nomicznej. 10.00: Melodie I pio
senki o polskich miastach. ,0.30:
Audycja literacka. 10.50: Śpiewa
chór mieszany z Siedlca kolo Bo
chni. Dyryguje B. Romański. —

11.00: Koncert życzeń. 11.45: Au
dycja aktualna. 12.05: Stan pogo
dy i- wiadomości. 12.15: Muzyka
ludowa różnych narodów. 12.30:

Radiowy Przyjaciel Rolnika.
12.45: „Przygody, podróże, egzo
tyka”. 13.00: Z twórczości Edwar
da Griega — Suita liryczna op.
54. 13.25: „Ocalenie”, ode. powie
ści Josepha Conrada. 13.40: Pro
gram dnia. 13.45: Bedeker ma-o-

wieckl. 14.00: Koncert rozrywko
wy dla wczasowiczów. 14.50: Pu
blicystyka międzynarodowa. —

15.00: „Co nam .przynosi dwu
tygodnik „Śpiewamy, tańczymy”.
15.30: Audycja dla dzieci pt.
„Śpiewamy piosenki i bawimy
się przy muzyce”. 16.00: Wiado
mości. 16.05: Radio — reklama.
16.15: Nasz mlkrofonik. 16.25: Me
lodie jazzowe gra Cjris Barber

jazz band. 16.40: Wiadomości Zie
mi Rzeszowskiej. — 17.0«: Słynni
piosenkarze 1 zespoły rozrywko
we. 17.25: Audycja dla dzieci. —

17.45: Dzień, krak. 17 .55: Koncert

muzyki dawnej. 18.15: W rytmie
sportowym. 18.30: Wiad. — 18.35:
„Chiński mur 1 Żółta Rzeka”, aud,
w oprać. W . Czarnkowskiej, 18.45:
Koncert Chóru Rozgłośni. Wro
cławskiej pod dyr. E. Kajdasza.
19.05: Muzyka 1 aktualności. 19.30:

Audycja aktualna. 19.45: Śpiewa
ją Clark Sisters. 20.25 „Pełnyni
głosem o sprawach młodzieży”.
20.45: Melodie egzotyczne. 21 .00:
Z kraju 1 ze świata. 21 .27: Kro
nika sportowa. 21 .40: Kalejdoskop
kulturalny. 22.10f Do tańca grają:
orkiestra Kurta Edelhagena, or
kiestra taneczna Radia Bułgar
skiego, orkiestra Francka Pour-
cela i orkiestra Reg Oven’a. '3.00:

Muzyka kameralna. 23.37: Melo
die na dobranoc. 23.50: Ostatnie
wiadomości.

Godz. 18.00: Klub Myszki Miki.
18.45: Wrocławskie Rozmaitości
Kulturalne. 19.05: Film krótkome-

trażowy. 19.30: Dziennik TV. 20.00:
Mlecze Islamu — reportaż filmo
wy. 20.10: Duże C — program
publicystyczny (cz. II). 20.50: Ko
bra: „Od szóstej do szóstej” —

widowisko sensac. MacDonalda w

reż. Janusza Morgenszterna. 21 .35:
Polska Kronika Filmowa. 21.45:
Ostatnie wiadomości.

Floriańska 15, Łobzowska 20,
Waryńskiego 24, Konopnickiej 3,
Aleja 29 Listopada 17, Plac Boha
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